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Wybrana na Zjeździe mowa Rada Na- 
czelna obradowała 10 i 1i-go b. m. Z 46 
członków obecnych było 43: „tow. tow. A- 
damek, Arciszewski, Barlicki, Biniszkie- 
wiez, Czajor, Czapiński, Daszyński,  Dia- 
` mand, Dobrowolski, Fijałkowski, dardeo- 
ki, Hausner, Hołówko, Jaroszewski, Jawo- 
rowski, Kłuszyńska, Kuryłowicz, Kwapiń- 
ski, Liberman, Maciej, Malinowski, Mar- 
kowską, Moraczewski, Müller, ` Niedział- 
kowski, Pająk, Perl, Pragier, Praussowa, 
Pużak, Rapalski, Rozenowajg, Rubin, 
Rżewski, Śniady, Stańczyk,  Szałaśny, 
Szczerkkowski, Szczypiorski, _ Wierbiński, 
Zaremba, Ziemięcki, Żuławski. | 

Prócz tego obecnych było kilku gości 
z głosem doradczym. - 

Przewodniczy tow. Daszyński, sekre- 
tarzuje tow. Pużak, protokołuje tow. Śle- 
dziński. / i : 

Przyięto proponowany porządek dzien- 
ny z włączeniem punktu o położeniu go- 
pd wie $ 

a wniosek tow. Ziemięckiego prz 
stąpiono natychmiast do że 0 C. EW. 
Rada Naczelna postanowiła, oprócz 15-ta 
członków, wybrać 4 zastępców, którzy bę- 
dą brali udział we wszystkich posiedze- 
niach C. K. W. i głosowali za nieobecnych 
członków. 

Na członków C. K. W. w głosowaniu 
tajnem wybrani: tow. tow. Daszyński, 
Szczerkowski, Żuławski, Niedziałkowski, 
Ziemięcki, Pużak, Kwapiński,  Barlicki, 
Diamand, Perl, Zaremba, Moraczewski, 

iniszkiewicz, Malinowski, Jaworowski. 

Tow. tow. Zaremba i Szczerkowski 0-' 
świadczają, że,wyboru nie przyjmują. Ra- 
da Naczelna rezygnacji mie przyjęła. 

Na zastępców wybrani: tow. tow. Ku- 
ryłowicz, Hołówko, Arciszewski, Prausso- 
wa. 

W czasie obrad Rady C. K. W. ukon- 
stytuowal sie. Na przewodniczącego wy- 
brano tow. Zienięckiego, na zastępce prze- 
wodniczacego tow. Kwapińskiego, na se- 
kretarza w sprawach krajowych tow. Pu- 
żaka, w sprawach zagranicznych tow; Nie- 
działkowskiego, na / skarbniczkę — tow. 
Praussową. 

Rada Naczelna powołała na przewod. 
nicząceo tow. Daszyńskiego, na zastęp- 
ców przewodniczącego: tow. Kuryłowicza i 
Zaremibę, na sekretarza tow. Hołówkę. 

Na wniosek tow. 
Rada Naczelna uchwaliła: 


|. Członkowie C. K. W., którzy, pra- 
widłowo zawiadomieni o posiedzeniu, 
opuszczą bez należytego uzasadnienia , 
trzy posiedzenia z kolei. przestaja być 
przez to samo członkami ©. K. W. 
W sprawie podatku partyjnego, Rada 
powzięła następującą uchwałę: 

1. Każdy, kto otrzymuje nową 
ksiażeczkę legitymacyj i 50 mk. 
wpiżowęgo egitymacyjną, płaci 50 

. Rada Naczelna ustala co kwar- 
tał zsdkość podatku partyjnego. _ 
PEL Od 1-go października R. N. u- 

rę wysokość podatku partyjnego 
= Tów 7 miósięcznie. 
-. bezr i i 

sięcznie. obotni płacą 20 mk. mie- 
ow. lepiej sytnowani, to jest zà- 
rabiający przeszło -40 tys., arpit we- 
dług postanowień miejscowych organi- 
zacji, do 100 mk. miesiecznie podatku. 
| 4. Towarzyszki płacą podatek tej 

samej wysokości, co towarzysze. 

5. Kasa Centralna pobiera od 
= stałego, jak i podwyższonego 


Niedzi ałkowskiego 


elna P.P.S.| 


Wniosek w sprawie. „przeniesienia 
bag Kobiecego do Łodzi odesłano do 

Wnioski w sprawie założenia nowych 
pism (popularnego tygodnika dla robotni- 
ków; pisma dla małorolnych) i wydawania 
broszur odesłano do C. K. W. 

Przyjęto wniosek, polecajacy C. K. W. 
wydanie Sprawożdania ze Zjazdu. =: 

Zatwierdzono jako redaktorów naczel- 
nych pism centralnych OWCE j 
redaktorów: „Robotnika“, tow. Perle „Try- 
buny“ — tow. Hołówkę. | 

Postanowiono przypomnieć wszystkim 


tow. i organizacjom partyjąym obowiązek | 


prenumerowania pism partyjnych. 
Przyjęto wniosek tow. Perła: 
Rada naczelna przypomina wszy- 
sikim organizacjom okręgowym, że 
. „redaktorowie pism partyjnych muszą 
*być zatwierdzani przez Radę Natżel- 
ną, ew. przez C. K. W. ł 
Zatwierdzenie redaktorów pism pro- 
wincjonalnych przekazano ©. K. W. 
Przyjęto wniosek tow. Praussowej: 
Rada Naczelna. wzywa órgany 
wykonawcze partji do ścisłego prze- 
strzegania prawa zwyczajowego, sto- 
sowanego przy uwalnianiu stałych pra- | 
py mianowicie wymawiania | 
3-miesięcznego. . | 


Po dyskusji w sprawie organizacji w | 
Poznańskiem i na Pomorzú, przyjęło wnio- | 
ski, zmierzające do uporządkowania robo- | 

w tej dzielnicy. | 

Na zjazgł Socjalnej Demokracji nie- | 
mieckiej w Bydgoszczy Rada wydelegowa- | 
ła tow. Rżewskiego, jako przedstawiciela | 
P. P. 8. 4 | 

W sprawie utworzefiia Centralnego | 
Komitetu wyborczego P: P. S. i Centralne- | 
go funduszu wyborczego — referat wygło- 
sił tow. Daszyński. 

Po ożywionej dyskusji przyjęto nastę- | 
pujące wnioski tow. Daszyńskiego: 

1) Wybiera się Centralny Komi- 

~ - tet Wyborczy z 30 członków ze wszyst- 
. stkich części Polski. 

- desygnuje do Centr. Kom. Wyk. 16 ; 
tow. i poleca desygnować po jednym 
delegacie z następujących obwodów: 


ska, Poznańskie i Pomorze, Warszaw- 
ski, Łódzki, Zagłębiowski, Radomsko - 
Kielecki, Lubelski, Płocko - Włocław- 
ski, Wołyński, Poleski,  Białostocko - 
grodzieński, WK Re 

2) Centr. Kom. Wyb.wybiera Komi- 

` tet Ścisły z 12 członków. 
3) Centr. Kom. Wyb. może powoły- 


| wać do określonej pracy wszystkich 


członków partji. 

4) Zadania Centr. Kom. Wyb. pole- 
gają przedewszystkiem na: 

a) zorganizowaniu w każdym okręgu 
wyb. Okr. Kom. Wyb... 
b) zorganizowaniu centralnej agitacji 

w całej Polsce, 

©) dostarczaniu literatury wyborczej 

dla całej Polski, 

d) porozumieniu się z Z. P. P. 8. w- 
sprawie planu, agitacyjnego, 
e) przygotowaniu wniosków na C. K. 

W. i R. N. w sprawach polityki ogólńo - 

partyjnej wyborczej, 

- 5) R. N. poleca C. K. W. wyasygno- 

wanie... mk. na wstępne wydatki Centr. 
- Kom. Wyb. 

Dalej przyjęto nast. wnioski: 

tow. Zaremby: w sprawie wprowa- 
dzenia do ordynacji wyborczej zasady 
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a zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada. 


———— 


| tow.: Daszyriski, Hausner, Jaroszewski, Nie- 


Rada Naczelna | 


Zach. Małopolska, Wschodnia Małopol- | Silenia mają, tak mętny. charakter. 


| roku. 


Kamer. pojedyiczy w Warszawie 


list krajowych — jako dopełnienia pro- 
porcjonalności wyborów; 

tow. Regera w sprawie przedłożenia 
Sejmowi szeregu wniosków prawodaw- 
czych, dotyczących zabezpieczenia Wol- 
ności osobistej, słowa, druku, zgroma- 
dzeń i stowarzyszeń; 

tow. Rapalskiego w sprawie możliwie 
rychłego rozwiązania Sejmu. 


Do Centr. Kom. Wyb. wybrani tow. 


działkowski, Dobrowołski, Malinowski, Bar- 
licki, Pajak, Hołówko, Czapiński,. Pużak, 
Liberman, Rumteld, Zaremba, Bień, Szezer- 
kowski. 

Tow. Diamand referuje sprawę położe- 
nia gospodarczego kraju, przyczyn katastro- 
falnego stanu i środków zaradczych. Po re- 
feracie wywiązała się dyskusja, poczem 
przyjęto wnioski: 

tow. Szczerkowskiego w ' sprawie 
przedłożenia w Sejmie wniosku 0 cał- 

kowiłym sekwestrze ziemiopłodów i 

prowadzenia akcji za sekwestrem; 


Przesilenie 

W państwach, rządzonych parlamentar- | 
nie, przesilenie gabinetowe jest rzeezą po- 
spolitą. A zwłaszcza w obecnym okresie, 
tak pelnym sprzeczności wszelkiego rodza- 
ju i najtrudniejszych zagadnień, aż nadto 
jest powodów do przesileń rządowych. Sam 
więc fakt, że upadł Rząd Witosa, który ist- 
niał przeszło rok — nie daje podstawy dó 
jakichkolwiek morałów politycznych, tak 
ulubionych przez naszych  burżua 1 
dzienħñikarzy. Jest to zwykła kolej Rządów 
parlamentarnych, że prędzej czy później po- 
dają się do dymisji: 

Nad czem jednak warto się zastanowić, 
to nad. politycznem znaczeniem dymisji ga- 
binetu p. Witosa w obecnej sytuacji. Prze» 
dewszystkiem zauważyć należy, że gabinet 
pe Witosa upadł, jak wszystkie dotychczaso- 
we. nasze gabinety, — nie w Sejmie, nie 
wskutek wyniku tego czy innego głosowa- 
nia, lecz poza Sejmem. P. Witos podał się 
do dymisji, nie czekająe na Sejm. Jest to 
osobliwość naszego parlamentaryzmu, że 
przesilenia gabinetowe. nie odbywają się 


| parlamentarnie. I to sprawia, że nasze prze- 


Rząd 
nie pada w otwartym boju, po dyskusji w 
Sejmie, na tle określonego zagadnienia czy 
zagadnień. Pada majczęściej dlatego, że 
jest zmęczony rządzeniem zmęczony 
walką z opozycją. Ale każdy może sobie 
dorabiać komentarze, co właściwie wynika 
z przesilenia, o co tu właściwie chodzi, jaka 
stąd ma być wskazówka dla następnego ga- 
binetu. l 

Niejednokrotnie, przy różnych sposob- 
nościach, podnosiliśmy, że Rząd p. Witosa 
mie ma żadnego programu reform, nie ma 
chęci ani zamiaru uporządkowania naszego 
życia publicznego w duchu demokratycz- 
nym. Po wycofaniu z Rządu przez endecję 
p. Wł. Grabskiego, p. Witos miał możność 
stworzenia dla swego Rządu platformy de- 
mokratycznej; odpowiadającej potrzebom 
najszerszych mas. P. Witos tego nie u- 


czynił. P. Witos nie zgoła nie uczynił, 
aby reakcyjno - policyjny system  rzą- 


dzenia u nas zmienić. Natomiast rząd p. 
IWitosa upamietnił sie w jednym kierun- 
ku: w usunięciu wszelkich tam dla lichwy 
i spekulacji, w obeesowem i bezwzględnem 
zaprowadzeniu wolnego handlu, w prote- 
gowaniu paskarstwą, agrarno - kapitalistycz- 
nego. 

(W tej części swojej polityki p. Witos 
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Ceny ogłoszeń: i 


w tekście (przed kron} Mk. 45 
Nekrologi 25 
zwyczajne 20 
drobne za jeden wyraz „ 8 
Wszystkie ogłoszenia obliczają 
<=: się noniarelem (drobn. pism.) 
Ogloszenia w NeNe niedziel. o 25% droż. 
Fantezyjne i firm zagran. o 50% w 
Ogloszenia przyjęte po zamknięciu Admi- 
nistrącji o 10 drożej. 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią-- 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 
dnia zmiany cen bęz uprzedniego za: 
wiadomienia. 
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Rachunki płatne w środy. 


tow. Perla w sprawie zwrócenia się 
C.-K. We do. . Komisji «Centralnej Źw.. 
Zaw. i Zw. Rob. Stow. Spoż. celem 0- 
mówienia wspólnej akcji przeciwko. 
drożyźnie; 

tow. Pragiera w sprawie porozumie- 
nia się C. K. W. z Komisją Centr. Zw. 
Zay. i współdzielniami  robotniczemi 
celem powołania do życia Robotniczego 
Komitetu walki z drożyzną; ` 


tow. Zaremby w soto wydania 


pisma ulotnego, gdzieby wyczerpujące 
przedstawiono przyczyny drożyzny i 
sposoby walki z nią; 

tow. Szczypiorskiego w sprawie kre- 
dytów państwowych dla robotniczych 
stowarzyszeń spożywczych. 
Następnie Rada omawiała sprawy gór- 
nośląskie i powzięła pewne wnioski, prze- 
kazująe je C: K. W. do najszybszego wykona- 
nia. Wniosek w sprawie autonomji narode- 
wo - terytorjalnej odesłano do C. K. W. i Z. 
P. P. S$. dla dalszej akeji. Wreszcie R. N- 
uchwaliła stałe wydawanie Biuletynu w jęa 
francuskim, niemieckim i angielskim. © = 


gabinetowe. 


miał bezwzględne poparcie większości sef 
mowej. System ten doprowadził do obec- 


t 
a 
= 


darczo - skarbowego. Ale czyż © to chodzi 
w przesileniu obecnem? Czyż większość 
sejmowa agrarno - kapitalistyczna opamię- 
tała się i na serjo myśli o zaradzeniu złu, 
którego jest sprawczynią wraz z rządem 
Witosa i poprzedniemi rządami? Rozp. 
wy w komisji skarbowo - budżetowej wcale 
o tem nie świadcza. Z komisji tej nie wy- 
szedł żaden plan naprawy. NS 
Większość sejmowa wcale nie myśli 


gospodarczo - skarbową jak Przanowscy, 
Grzędzielsey i Steczkowski. Więc — na tle 
groźnych zagadnień chwili — jakże nędz- 
nie wyglada cala bezidęowość i! 


dymisyjne morały p. Witosa, który skarży 
sie gorzko na opozycję, że mu utrudniała 
rządzenie, a nie powiada, jaki był właściwie 
jego program i jakie zasady rządzenia, ja- 
kie czynił próby i kroki dla polepszenia 
stosunków krajowych! A ta opozycja pra- 
wicowa — pożal się Boże! W imię czego 
wywołała ona przesilenie? Jest coś nie- 
wymownie wstrętnego w widoku, jak przy- 
siegli obrońcy obszarników i agrarnego pa- 
skarstwa, wolnchandiowcy w interesie ob- 
szarników i wolnohandlowcy w interesie 
„Lewiatanów* przemysłowo - handlowo - 


którymi razem rozpętali najdziksze f 
wyzysku i spekulacji. 
Narodowa demokracja, rwie się do wła- 
dzy, ponieważ zbliżają sie wybory. Oto dla- 


żyła do przesilenia. Jej „program* rządo- 
wy jest bardzo prosty: wzmocnić, ut i 
i ulegalizować wszystkie reakcyjne pier- 


gospodarczą szkodliwą dla miast i dla lnd- 
ności pracującej, a dbałą jedynie o obszar- 
ników i kapitalistów — no, i po swojemu 
przeprowadzić wybory. i 

Ale narodowa demokracja wie, że j 
jej i jej folwarków nie może liczyć na więk- 


samemi ..pisstewcami", których zwalcza z 
całą bezwzzlednością, na rozkaz obszarńi- 
ków, za reicrmę rolną... Ta kombi 

nie udaje się, więc narodowa demokracja 
szuka szcześcia u współzawodników_ Wito- 
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nego nad wyraz smutnego położenia gospo- 


Rządzie, któryby prowadził inną politykę 


mowość obecnego przesilenia. Jakże rażą ` 


bankowych krzycza na „paskopiastów*, z 
turje 


czego tak namiętnie od dłuższego czasu da- 


wiastki naszego życia, prowadzić politykę - 


szość w Sejmie. Dlatego też narodowa de- 
mokracja pragnęłaby rządzić... wraz z tem 


yup 
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- 8a— mu „Wyzwolenia“ i u Stapińskiego... Na+ 


wa demokracja w spółce z radykałami 


opskimi — to byłby chyba szczyt absur- ` 


dy parlamentarnego. Als małoż jest niedo- 
rzeczności na grzązkim i zabagnionym grun- 
- cie obecnego Sejmu, w atmosferze — ruj- 
 mujatej państwo i bezradnej wobec potwor- 
„swoich skutków — polityki agrarno- 
kapiflistyczej 2. 
Nie będziemy się tu zabawiali wylicza- 
_ niem „wszystkich „możliwości”, wszystkich 
i „gabinetowych”. Jedno jest dla 
nas pewnem: jakikolwiek Rząd przyjdzie 
na Swiat przy akuszerskich zabiegach p. 
zyńskiego, niczego dobrego klasa 


tdbotnicza od niego spodziewać się nie mo- 


że. Przeciwnie: należy oczekiwać raczej 
wzrostu reakcji. Klasy posiadające nie ma- 
ją zamiaru lećzyć ran, zadanych i zadawa- 
nych ustawicznie ich polityką gospodarczej 
anarchji, ubożenia Państwa i szerokich mas 

ci. Natomiast pragną tę swoją’ poli- 
tykę zabezpieczyć wałem ustaw wyjątko- 
wych, przeciwko robotnikom skierowanych. 
Niedarmo Marszałek reakcji chce zaraz na 
- początku nowej sesji sejmowej ustawy > 


|. wprowadzić na porządek dzienny. 


Klasa robotnicza musi się tedy E 
wać do bardzo stanowczej walki w obronie 
swoich praw i interesów. 


- Zblizka izdaleka 


| KSIĄŻKA JAKO CZYNNIK REWOLUCJI *). 
Pan Rudniański wydał świeżo małą ksią- 
i Roing, m W wcaz z 
- różumowamiym, iem polskich 
- Naktadem „Książki*). Jest to pożyteczna 
Książeczka, która oddać może usługi bibliote- 
kairzotn organięacji robotniczych,  dojńzalszym 
czytelnikom i uczącej się młodzieży. Jeżeli 
zachęci o ganis im 2d książkę do 
rw polskiego i czytelaika robotniczego 
do Książki — odda bielka usługę kulturze ro- 

_ bolnika u mas. 
| My w Polsce mało kochamy i mało szanu- 
jemy książkę. Książka gra jaknajmniejszą ro- 
lẹ w życiu naszem.: Nie jest to wcale potrzeba, 
jak żywienie ciafa albo sz: odzieży. Jest 
to zbytek, często dowód próżności. Można po- 


ae aS A można mie móc” 


bez kina, ale więcej niż połowa marodu nie 
- wie nawet, to to jest książka, bo nie umie czy- 
tad i Któż czyta e „pozostałej mniejszości naro- 
A? „Młodzież i kobiety — 
księgarze. Kito epe książki? „Młodzież — 
, „odpowliadają księg Książka jest droga, 
sp: rozchodzi się jej wielo, 
musi być droga. Bibljotelk jest w Polsce mało, 
Czyta się przeważnie tylko literaturę bieżącą. 
Dawniejsze wyldawnieiwa sa nozsjprzedane. 
Treebaby je powtarzać, niema środków na to, 
albo nie kalkulują się handlowo. Nie latwa to 
rzecz sporządzić biblijoteczkę gpołeczuą dia u: 
żyta onganizacji roboiniczej | 

„Kiedy, byłem niegdyś studentem i włóczy: 
"tem się (po. uniwersytetach niemieckich, miesz- 
zaa zawsze u sobotoślków, Wszędzie niemał 


U) Do poprzedniego PR wikradty się pazy- 
krę omyńki, które. sprostować uważamy sobie ra o- 
bowiązek. Zamiast snobingów czytać należy: smo- 
ARE, zam. 'w. Poznaniu czytać należy: w Paranie. 


Su ga ROLLAND. 


s Piotr i Łucja. 


IDYLLA TRAGICZNA, 
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00 a» Miota Aubier mieszkał u rodziców. nieda- 


leko sitwemu .Oluny, Ojciec jego był sędzią. 

SE m oplotem e SAM 
ma samym począł 

da dobrej modziny mieszczańskiej, bardzo fran- 

> Paczciwi ludzie, 


bnie mie domyślali ge wcale eo to 
może, Głęboko uczciwy, przeświakdczony © 
wysokich obowiązkach zawodu swiego prezy- 


i niewznuszonych, i w cichości ducha u- 

YAB: tonie 2a ich kuzyna. Był to zgoła 

Micher de 1 Hospital, mak którym prre- 
480% tat niewoli republikańskiej. 


SOA Pali Aubier byla równie dobrą dirié 


‘jamka, jak prezydent Aubier byl dobrym nepu- 
Dhikaninem, Zupełnie tak eamo szczerze i Usz- 
ciwie Wiyata modlitwy odmawiane w całej 


„ROBOTNIK”", wtorek, 13 września 1921 r. 


wid: po domach bibljoteczki, nieraz po 
ifkaset nowa liczące. - Skarb. tem mieścił się 
w najłepszej szafie; ca szkłem; książki były w 
NR, zę złoceniami na grzbiecie. Były. to 
nistoryczne książ 
ki Blosa, powieści w rodzaju Bellamy'ego, kla- 
sycy w rodzaju Goeiliego, Szyliera i Han pima- 
na. Robotnik uczył się od szóstego roku życia 
szanować książkę. Czytał po ukończeniu szko- 
“ty ludowej, Czytał, gdy był terminatorem u 
rzemieślnika albo chłopeem wi fabryce. Czytał, | 
alby zostać urzędnikiem w związku zaa. 
wym, aby przemawiać na zebraniach Kaya. 
czych. 


"1 my pewnie z biegiem lat zdobędziemy 
taką manke! Nie święci garak lepia, ale i Kra- 
ków mie odrazu zbudowany! Lat trzeba. a ży- 
bi sdoedai Trzeba zakasać rękawy, wsze- 

| dzie powioływać do życia Wydziały kulturalne, 

| zaktadać przy nich czytelnie i bibljoteki, znaj- 

| dywać kierowników i doradców tych 
tek — i czytać, czytać, czytać! 

|, iRiedy pożypiominamy wobie, w jakih. wa. 

| runikach pracował robotnik nasz przed laty dwu- 
dziestu. Kiedy nieraz ze starym towarzyszem 
dmikarskim wspominamy, ©o fo lat temu trzy- 
dzieści znaczyło być zecerem; kiedy pracowano | 
dziesięć obowiązkowych gadzin ma. dobę a po- 

| nadto jeszcze 60 wietzór nadobowiazkowe go- | 
dziny spędzano za kaszta drukarską, kiedy nie | 
było czagu na przeczytanie gazety i ma zjedze- 
nie obiadu; kiedy członyiek, ledwo Żywy: wra” 


cał do domu, rzucał się ma łoże i spat kamien- ` 


nym snem do rana, aby znow stanąć u war- 
miału... dziwno nam się robi na duszy! Skąd 
ówczesny nobołwik miał czerpać entuzjazm do 
pracy duchowej, żywić ducha, rozwijać swój | 
umysł, budzić w sobie cnoty obywatelskie? By- 
li bohaterowie, którzy pomimo warunków pra- 
| cy, pomimo nędzy i pnzepracowamia szuk: 
pociechy mie m wódce aw książce, w tafnyich | 
| angamizacjach, w marzeniu, rw służbie ideowej, / 
| w ofierze, która prowadziła do katorgi, do po- 
miewierki, niekiedy na ezubienicę! To byli 
bohaterowie! Niema dostatecznie piękm 
wieńca, którymby partja mogła przycadobić ich | 
ezoła, gdy dziś jeszcze śród nas żyją i pracują! 
| Ale ówiizesnego świata robotniczego mie 
jasi iuczyć cię, nie miał czasu myśleć, nie 
miał czasu żyć. Byl cząstką maszyny, wyiwa- | 
rzającą madwartość. iw jarzmie spo- 
łecznem. 

Jakie zmieniły się czasy! Dzik jest wolua 
ofczyzna, dziś już trzy czwarte energii Spolecz-. | 
nej nie idzie ma walkę z najazdem i na samoo- 
Tirone przed najazdem. . Dziś cata enengja Kla- 
sy nobotnjienej może być skierowana ku walce 
o socjalizm, o urzeczywistaienie w warumkach 
Aeon życia tych wzniosłych, tych pięknych, 

tytamicznych haseł, dla których walczyli, 


£ daily Z przeze zo tylko na 


zai z haniai OREW śpie 
wamemi na cześć wojny we wszyskich krajach 
Europy proez kw'ęży katolickich, pastorów pro- 
testanckich, rabinów i popów, gazety i ludzi: 
dobrze mayśłących tego czasu. Zupeðnie w tym 


der rzą lwa gy czy ke 


sami. wiemy, że trzeba zachować w poszano- 
waniu aiektóre dogmaty; jeżeli bywa niewy- 
godnie, nieraz nawet wobee dogmatów dosta- 
tecznie dyskretnych i pozostających w grani, 
cach zalsreślonych (dotyczy 10, mianowicie, do- 
panatag wiiązamych. z życiem 
nem), to cóż począć z temi, które się 
do życia, by sądzić niem, jak do czynią nasze 
dogmsty świeckie E ABE A pa j KoA 
pomnieé dogmatu y+ Nasza religia 
nas ku czasom 0 Testamentu. Nie zalda- 
wala me już. modlia i piate Bo obrząd- 
kami gjenicznemi i śmiesznemi, spo” 
wiedź, jak post piątkowy, odpoczynek niedziel. 
ny, które to obrządki budziły zadowolenie filo- 
zofów dawnemi laty za królów. Nasza religja 
żąda wszystkiego, nie zadawala się byle czemu: 
żąda calego człowieka: jego ciała, jego krwi, 
jego życia it jogo myśli. Przedewszystkiem je- 
go krwi, Od czasów Actettów żadne bóstwo nie 
piło tyle krwi, Byłoby głęboko niesiuszmem 


: 
> 


t 
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— szmbienicy — bohaterowie moe poprzed | na głowach mistrzów socjalizmu powstawały 


niego pokolenia, Dziś — żyjemy „od rządem | Soapepcje filozoficzne, co pozwalają zrozumieć 
ośmiogodzinnego duia pracy. Dziś ziściło sie rzeczywistość, poznać prawa, które nią rządzą, 
te, o czem marzyli uczestnicy pierwszego od: pozwalaja przewidzieć oraz linję rozwoju na 
cząsów : Komumy międzynarodowego: komgresu | przyszłość. 
paryskiego (1889 r.): ośm godzin pracy, ośm | * Tylko Praca nad sobą, tylko czytanie i 
godzin snu, ośm godzin naukè i rozrywki, Dziś | wmyślanie się sw treść czytanych książek, tyl- 
istnieje już możność, fizyczna, realna lość | ko rozmowy wspólne na temat zagadnień, wi 
pracy, nad sobą, przygotowywania się 46 Gei tych książkach: "pomuszanych — może klasie 
publicznego, rozwiązywania zagadnień, które | robotniczej dać to, co się jej należy: wolę dzie- 
„życie stawia, a których zdrowy rozsądek nie jowa w przeobrażeniu świata. Świat uależy 


pozwala rozstrzygnąć. Dziś istnieją warumiki, | do Pracy i Praca rządzić nim będzie. Ale mw 
„ae spanen każdemu z nas przybliżyć gię, | si umieć rządzić. "Praca bez Myśli bowiem — 
A: martwa jest! 


Henryk Bezmaski, 


: A £ ł 


KT rę sjonistyczny. 


kilku Al obraduje w Światowej ką- gresu i wygłosił przemówienie w  imieniy 
py: we mgr z Spp a rządu angielskiego, 

pete po ie WSZ wiatowe, a7 Po do którego, jaka 
Fib. ORM: ade wię: przewodniczący, a okno, przystą- 

wielkiem zainteresowaniem zarówno we- | niem 
wnątrz organizaci, jak i w sytuacji zewnętrz- | k 
nej sjonizmu o w ciągu 8 lat od ostatnie- | rozpi 
go kongresu da r. 1913 wiele zmian domiosłej race 
magi. -Kongr stanął przedewszystkiem wo- | i dó Li ka), 
bec rozwiązania sprawy ocalenia organizacji, | zyka) > > Liame (Hotendja) 
w której różne prądy, zwalczające się wzajem- 
mie, osłakiały wspólna ekcję, dalej musiał 

stanowisko 


mem, P. zę naloty 4o emerykańkiej gry 


zająć wyraźne RE ky kj | py Bramdeisa, która wywołała rozłam wśród 
państw sprzymierzonych i Ligi Narodów o listów amerykanskich, nieządowołona z tak- 
dowskiem siedlisku narodowem. w. Palesty- pm przywódców z Weizmannem na czele. Gru- 


nie, wreszcie nakreślić plan działanią poli- 
tycznego, gospodarczego, spolecznego mi odbu- 
dowie „państwa“ żydowskiego, 

Na kongres zjechało się z górą 400 dele- 
gatów. Otwarcie nastąpiło 1 września, Prezes 
organizacji sjonistycznej, Weizmanm, w zaga- 
| jajacem przemówieniu swem zwrócił uwage 

| ma niezmiernie ciężkie warunki, w jakich sjo- 
| iam mhsi pracować i nakreślił niezbyt pocie- 
szający obraz stosunków, obecnie 
w Palestynie, Mimo to zakończy! swe przemó” 
wienie wyrazami głębokiej wiary w zwycię- 
stwo idei Ważyk Annę e S i nawoływał komgrez 
| do przejęcia się poczuciem gdpowiedziałności, 
jaka ciąży ma kongresie. 

Dużą mowę polityczna wygłosił przewod- 
niczący egzekutywy, p. N. Sokołow. 

Mówca podniósł olbrzymie znaczenie dla 
ruchu siom/stycznego - deklaracji Balouta z 
1917 r., poczem uroczyście zapowiedział, że 
sjomiści są zdecydowani żyć w zgodzie z Ara- 

ai i d wspólpracy i porozu- 
i Z Wła Boe "Wolmość religij 
j zz wadała” w Palestynie uszamowaną bezwzęglę- 
' dnie. Dalej domagał się mówca spełnienia (poza 


pa Branmdeisa chciałaby widzieć w sjonizmie 
mach przedewszystkiem o podkładzie narodo- 
wo-klerykalnym, a nie polityczno - gospedar- 
czym, oraz więcej niezależności od poliiyki 
mocarstwówej państw ententy, głównie At 
gli, W tym duchu rozwijał swą krytykę p. 
Simon. Przemówienie jego sprawiło kolosalne 
wrażenie i zachwiało stanowiskiem egzekuty- 
wy, skoro zwolennicy Weizmanna 

zaczęli zabiegać koło utworzenia bloku prea- 
dowegd“, 


Amerykanów. Do sprawy tego dadini wra 
cali wszyscy prawie mówcy; przywódca więk- 
szośŚci amerykańskiej, Lipsky, staje w obranie 
Wezmanna i stwiendza, że przeciwko rozła- 
mowej robowię Bramdeisa powstała. cała orga- 
nizacja. 

Ostrą krytyką egzekutywy zajęła się rów" 
nież iri ti Zjazdu. Obecni na tym wybitnie 
burżuazyjnym į wielkokapitalistycznym kon- 
gresie poslej - sjoniści rastrojeni byli na tę 
samą mutę nacjonalistyczna, co większość bur- 
UAL Krytywa ich dotyczyła stosunków 
| Palestyna artykułów. traktatów 0 ochronie paw a itat moak pp. Meteis 
| praw mniejszości, narodowych, ixtóre powiaty | ma i Kaplaiskyʻego,. przedstawicieli Poalej- 
korzystać z PasAan mineke rozwoju | Sjona, powinny oparte na innych zgoła 
soe mówił m. Sokołow, że e Zyd nie. żywią | pytywa. Mówcy rj maako się Ng ee emi- 
wrogich względem ! i wyraził ' robotnikami! 
| nadzieję, że w keiner ira polskiem wmo- 
że się zroztwmiienie słuszności żądań żydow- 
skich. 


Uroczystość otwarcia kije zamknię- 


nawiązania kontaktu 
żak i i tp. Kacnelson ski się rozwiać 
złudzenie, jakoby pogromy majowe w Jafiie 


to odczytaniem ' powitalmych pism prez. Mana- | i protestuje komisarzowi Samuelo- 
ryka, rządu i innych; poseł? amgiel- wł który wymyślił bajkę o komunistach, tak 
ski w Pradze „był tbri na otwarciu kon- i peźecówko: większości wósecz we która uda- 


przyszła i oderwała go od pracy, od studjów 


sind że ci wierzący mie cierpieli, służąc 
tej mae Cierpi ale wierzyli. O biedni bra- od snów siudenckich i od 
cia moi, dla kit cierpienie nawet jest do- | przyjaźni z młodym bratem, Porzucił wszyst- 


weklem boskości! Państwo Aubier cierpieli, jal 
inmi į ząpełnie tak samo, jak: inmi — ubóstwia- 
li! Nie można było atoli 


ko, porwany- jdealiznem pierwszych dni woj- 

ug, midy wielki ptak szalony, który rzucą się 
w ts Ka świata, pełen bohaterskiej i gu- 
piej iluzji, że jego dziób i jego (pazury położą 
kres wojnie ś przywrócą na ziemi Królestwo 
pokoju. Od owej chwili wielki ptak kilka razy 
wraeał do guiazdą s za każdym urlopem wra- 
cał biedniejszy o piór kilka. Wyleczony z wielu 
ilhazji, cierpial zby wiele, aby o tem mówić. 
byta! palo ielat ja io w mówie. Wstyd mu było, że był w nie uwierzył. Co za 


Spo na miego S tonie oslu- | naiwność mię widzieć życia, ĵjakiem jest! Sta- 
pienia, obi zwiści, . Zmaj | ral się obecnie zdzierać z niego. wszystkie o- 
dował się w tym wieku plastycznym, kiedy du- | Słonki i z całym stoieyzmem przyjmować je la- 
sza, posiadając jeszcze miękką, | kiem, jakiem "ost. Umartwiał nietylko siebie; 

zy się, za majmniejszym |: brzydkie cienpienie kazało mu biczować wla- 


pd pragbiegt Przynoszaó ze sobą duszę 
pełną zamroziło go przyjęcie brata, 


E AA, O aT JĄ 
ta, której brakuje organu, być może vbyteez- 
nego, alo posiadanego O wszystk; wstydz 
ALE A 203 


Jedyna istota, która mogła zrozumieć 
wzmszenią młodego chłopca, to był jego star- 
szy brat. Piotr żywił dla. Filipa uczucie podzi- 
wu, jakie często żywią młodzi bracia dla star- jesrtwe, a czem nie mógł być więcej. (Kazał mu 
szych (chowają je zezdrośnie), brata czy sio- | płacić za to. Żałówał po niewczaste, ale nie m- 
wią dla dbeego kolegi, który urzeczywistnia | jawniał żalu i zaczynał na nowo, Obaj cienpie- 

w ich oczach całkowity sen o tem, czeniby oni | b, i jak zęsto bywa, ich cierpienie, tak bliskie 
chcieli być i coby deg kochać. Starszy brat zamiast przybliżać, dzieliło ich więcej jeszcze. 
zańważył objawy czci naiwnej į czuł się mią Z tą jedynie różnicą, że starszy wiedział o cier 
miłe połechtamy. Niedawno starał się czytać w | piewiu mlodszego, zaś Piotr był przekonany, że 
sercu malego i tłumaczył mu, co widział, z całą cierpi sam, nię mając nikogo, sni oc: 

ostrożnością; wprawdzie słarszy i zwierzyć | 
zbudowany, był jak on, jak najlepsi ludzie, g (D. c. a). 
przedniego, delikatnego ciasta, przypominają- | i 
cego kobietę i nie wstydził się tego. Wojna 


słow em, mem 

‘kosit je. Po kilku mn, e Piotr 

Eam w neta zak) si w Są Na go 
znawal więcej brata. 

Filip natomiast aż nadto go poanizwał. 

Widział w Piotrze to, czem sam był niedawno 
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„RÓBOTNIK”, wtorek, 138 września 1921 n 


je dla „wyższych“ celów politycznych, że w | cie do głosu 


bajkę tę uwierzyła, 

Pełen temperamentu p. Żabotyński, zna- 
ly z niefortunnych swych występów w War 
szawie, który podczas wojay został gorliwym 
militarystą, domagał się utworzenia wojska 
żydowskiego w Palestynie.  Opozycjanistow 
z obozu Simona i Bramdeisa nie szczędził wy- 
rzutów i inwektyw. Kończy raz jeszcze we- 
zwaniem do tworzenia siły zbrojnej, która u- 
trzyma „porządek“ w Palestynie. 

[Po sześciu dntach debaty przyszli wresz 


| 


generalni mówcy egzekutywy, 
pp. Weizmann i $okołow, których przemówie- 
nia przez większość Zjazdu były gorąco ckla- 
skiwane, Obaj przywódcy 'potępiali grupę 
Bramdeisa. Bronili poliytki Anglji w stosunku 
do Palestyny i działalności sir Samuela, eta- 
neli na stanowisku ścisłej współpracy poli- 
tycznej z Anglią. ś $ 
W. wyniku dyskusji przyjęto większością 
348 przeciwko 58 głosom lewicy uchwałę, 
wyrażającą uznanie dla działalności pp. We'z- 
manna i Sokołowa i podziękowanie dla egze- 


Zjazd viemieckiej socjal-demtokracji W Polsce 


(Teletonem z Bydgoszczy). 


Bydgosza, 12 września. 
Wezorań na zjeździe niemieckiej Socjalde- 
molknacji przewodniczył tow. Hanneman z Byd- 


Zjamd powitali: tow. Mau w imieniu mie- 
uależnych socjalistów m. Gdańska tow. Fegen 
— w imieniu socjalistów większościowców m. 
Gdańska; tow. Lukas — w imieniu niemiec 
kiej organizacji w Bielsku ~- Białej. 

(W imieniu P. P. S. przemawiał tow. Rżew- 
aki kreśląc w kilku słowach historję P. P. S. 
i jej obecne zadania. Przyjęta następujący po- 
mządek dzienny: sprawozdanie organizacyjne i 
kasowe; sprawa prasy; zjednoczenie z niemiec- 
ką grupą socjalistyczną okręgu Bielsko - Biała; 
stosunek do P. P. 8.; wybory do Sejmu i sa 
morządów, wybór zarządu i komisji rewtzyj- 


Jak wynika ze sprawozdania: niemiecka 
organizacją pomorska liczy około 1500 człon- 
ków; pozatem, kilka tysięcy robotników mor- 
ganipowanych w niemieckich związkach zawo” 
dowych, tze wolnych związkach. izacj 


robotników- Sprawę stosunku do 
P. P. 8. referował redaktor „Vołkszeitungtu*, 


fowakiej 
fiaskich w 
Przemówienie swoje zakończył wnioskiem, 
ił połączenie organizacyjne z (P. P. S. jest nie 
możliwe, ale jest możność współpracy i poro- 
gumienia, wobec tego proponuje zwrócić się do 
P. P, S, jako do największej organizacji so 
ejalistycznej w Polsce, ażeby zwołała konfe- 
rencję partji socjalistycznych innych narodowo- 


LJ a LL) 

W sprawie: repatrjacii 
Nota Czięzerina | odpowiedź Rządu polskiego. 
Dnie 18 sierpnia b. r. przedsiawiciel pel- 
aomocny Rosji złożył w Ministerjum Spraw: Za- 
granicznych notę Komisarza Liidowęgo do 
Spraw Zagranicznych, Cziczerina z dn. 1 b. m 


stawicielom Polski, nota zarzuca, że 
wysuwają oni w obecnej chwili w Mieszanej 
Komisji Repatrjacyjnej kwestje równomierne 
go wysyłania uciekinierów ze wszystkich olkrę- 
gów Rosji i podziału uciekinierów na dwie ka. 
tegorje: na zamieszkałych w danej miejscowo- 
ści i na tych, którzy ruszyli z genek sku- 
piają się w pewnym punkcie z inn, okre: 
gów, przyczem ta druga kategonja, najbardziej 
cierpiąca, uważana jest przez przedstawicieli 
Polski za drugorzędną. 

Przedstawiciele Łotwy te ewej strony ze 
spisów osób, które wyruszyły z miejsc dotknie- 
tych głodem, wykreślają Żydów, mimo, że Ży. 
dzi ci mają wszystkie prawa repatriantów. 

- Dla okazania istotnej pomocy uwiekinie. 
rom, którzy znaleźli się w miejscowościach 0-' 
bjętych głodem, Rząd Sowietów uważa za im. 
mieczne: : 

1) Doprowadzić do minimum lub calkowi. 
cie wstrzymać reewakuację uciekinierów z 
miejsc niedotkniętych głodem, jak naprzykład, 
z Sybecji, natomiast doprowadzić do maksi- 
mum reewakuację z miejscowości głodujących. 

2) Na granicy polskiej otworzyć trzeci 
punkt odbiorczy na stacjach. Fabrikowo - Ore- 
chowo na linji Potockiej oraz d ić da 
maksimum (4:000 osób) przyjmowanie repa- 
trjantów na st. Stołbcy. 

3) Na granicy łotewskiei przyjmować 
wszystkich uciekinierów bez różnicy przynależ- 
ności narodowej. 


LJ 
j ka 
Na notę powyższą p. Cziczerin otrzymał 
odpowiedź treści następującej: 
Rząd Polski otrzymał notę Pana Komisa- 
rza Ludowego do Spraw Zagranicznych z dnia 
1 sierpnia 1921 T. 
Rząd Polski zaznacza raz jeszcze, iż jest 
zdecydowany ckazać Rosji wszelką możliwą po- 
moc przy zwalczaniu plagi głodu. Przytem tej 


ści, oelem utworzenia stałego biura porozumie- 
wawczego. 

IW dyskusji, jaka się wywiązała, najostrzej 
atakował P. P. S. tow. Neuman w Torunia, a 
najżyczliwiej i przemawiał tow. Homan z Biel 
ska - Białej, który stwierdził, że bez współpra- 
cy z P. P. S. nie może być mowy a walce pro- 


Tow. Zitnan, sekretarz okregu pomonrskie- 
go zaznaczył, że zwracał się kilkakrotnie do C. 
K. W. w sprawie porozumienia, ale nie otrzy- 
mał na to odpowiedzi, Zwracał się on do ów- 
czesmego sekretarza Sochackiego, który spro- 
wadził na konferencję porozumiewawczą w 
Warszawie Porankiewicza. Porank'ewicz wy- 
stąpił na tej konferencji, jako skrajny szowi- 
nista, żądając między innemi, natychmiasto- 
wego wcielenia wolnych związków w skłąd 
polskiej komisji klasowych związków zawodo- 
wych, co uniemożliwiło dalsze pertraktacje. 
Przyjęto rezolucję, iż należy dążyć do w 
tworzenia platformy współpracy z P. P. S. przy 
zachowamiu zupełnej samodzielności, oraż do 
utworzenia stałego biura ponózumiewawczego 
białoruskich, 


socjalistów polskich, niemieckich, 


i 
| 


rusińskich, litewskich i żydowskich. 

W. sprawie wyborów do Sejmu j samorzą- 
dów uchwalono, iż ponieważ na mocy rozpo- 
rządzenia Min. b. dzielnicy pruskiej, do samo- 
rządów wybrany być może tylko ten, kto umie 
pe polsku, niemieccy socjaldemokraci bojkot 
wać będą wybory tam, gdzie niema P. P. S.; 
gdzieindziej zać głosować będą na listę P. P. 
S. W sprawie wyborów do Sejmu uchwalono 
wystąpić eamodzielnie, w razie potrzeby ko- 
nieczny będzie związek list i od czasu do cza- 
sm, porozumienie z P. P. S. 

Na zakończenie tow. Hanneman, zwracając 
się do tow. Rżawskiego, wyraził przekonanie, 
iż najlepszą rękojmią walki z reakcją ną Po- 
morzu będzie rozszerzenie miejscowych orga- 
nizacji P. P. S.; w przeciwnym bowiem razie 
wamoże się parcie nacjonalizmu. 


af SOGI TEG RZY ROWIE ZAWO BEA JADE NIŻ GROZA GEE E CY 


alkoji Rząd 
wia w łączności z żadnemi postulatami natury 
politycznej czy innej. Rząd Polski liczy w tym 
względzie na pełne poparcie polskiego spole- 
czeństwa, które już zdążyło dać wyraz swojega 
głębokiego współczucia dla dotkniętej klęską 
ludności rosyjskiej. 

Ruch ludności rosyjskiej, powodowane) gło. 
dem, nie może jednak być zlikwidowany z uj- 
mą dla obywateli polskich. Planowa repatrja- 
cja nietylko nie może być wstrzymana, ale win- 
na być wykonana zupełnie ściśle według pla- 
nu przewidzianego w Układzie a Repatriacji 
oraz w uchwałach Mieszanych Komisji Repa- 
irjacyjnych. W tym względzie Rząd Polski 


«4 przypomina i podkreśla ustęp moty swej z dnia 


20 sierpnia r. b. 

Rząd Polski zaznacza, że wniosek pierw- 
szy, wyrażony w końcowym ustępie noty Pana 
Komisarza, zagraża repatrjacii polskich jeńców 
wojennych, cyw/inych, zakładników oraz inter- 


z rodzinami. 

Rząd Polski się natychmiastowe- 
go odstawienia do g polskiej wszystkich 
jeńców wojennych, internowanych, zakładni- 
ków i cywilnych z rodzinami, znajdujących się 
na terytorjum Rosji i Ukrainy włącznie a Sy- 


U a. 

Rząd Polski, mie godząc się na utworze- 
nie nowego punktu. zgadza się natomiast w O- 
kręgach, w których skupiać się będą masy gło- 
dujące, ustanowić dodatkowe ekspozytury De- 
legaoji Polskiej do Spraw Repattjacii. Ekspo- 
zytury tę będą zajmować się rejestracją lud- 
mości polskiej oraz będą czuwały nad ich naj- 
szybszym powrotem do kraju. i 

Odnośnie trzeciego wniosku, na zasadzie 


nice 2 stojąc niszłomaie na stanowi- 
sku Układu o repatriacji, który w art. XXIX 
przewiduje stałe punkty odb orcze. 

„Rząd Polski zaznacza, że przywiązuje do 
wyżej wymienionych postulatów pierwszorzęd- 
ną wagę i z całą stanowczością domaga się, aby 
dla dobra interesów Polski i Rosji, oraz jeń- 
ców, zakładników cywilaych i uchodźców re- 
patrjacja była ściśle wykonana wedle powzię- 


tych postanowień”, 
Minister (—) Skirmunt. 
naas a a a E EEE. 


Robotnicy popierajcie 
swoje pismo codzienńe. 


EEEIEE BAP EE AEAT AEE RSE WRZE 


„Kurjerowi Polskiemu” zachciało się byś „Kró- 
lewskim Kurjerem Polskim“, 
P. Ignacy Rosner, sg.dnieę z fraucuskiem przy. 
słowiem, „wrócił do swojej pierwszej”, a ak je 
| szcze niedawnej miłości. Byt ci p. Rosner dobrym 
monarchista za nieboszczki Austrji, a za czasów 0- 
kupacyjnych chciał nam wypakować na kark Karola 
Stefana, Po krótkiem „godzeniu się“ vw Repiuniką, 
zachciało się znowu p Rosero króla, Wedle 
p. Rosnema, jak będzie Król, to „we wszyskich 


| zaw, znikną wiety dzielnicowe granice i. walki 
klasowe, 
bem sie keine anderen Sorgen? Ale w nieopisa- 
my zachwyt a powodu *ego artykułu wpedł p. No- 
Kronika po! tyczna. 
RA 
Wieczorem prezes związku ludowo-naro- 


warstwach zaptnio ogień państwowego patrjoyt 

Liberalni czytelny „Kusjera Polskiego“, mo- 
gliby zapytać z powodu tego króla: Herr Rosner, 
hs 

PRZESILENIE GABINETOWE. 
Pan Głąbiński podejmuje się utworzenia 
Rządu. 

'Wtzoraj o godz. 4 po poł. obradował Zwią- 
zek Ludowo - Narodowy (zarząd o godz. 4 po 
poł. plenum o godz. Ś-ej). Stwierdzono, iż 
Związek mie uchyla się od jęcia misji two- 
rzenia gabinetu, o ileby ta ja została mu 
powierzona. W tym celu klub poleci? zarządo- 
wi opracowanie programu, który byłby podsta- 
wą dla ewentualnych rokowań. 

| dawego, dr. Stanisław Głąbiński, wystosował 
ist; 


J. W. P, Marszałku! W odpowiedzi na za- 
pytanie J. W. P, Marszałka oświadczam na pod. 
stawie upoważnienia sejmowego klubu związ- 
ku ludowo - narodowego, że gotów "jestem pod- 
jać się utworzenia rządu, jeżeli znajdzie się 
większość sejmowa, która przyjmie następują- 
pa tezą jako główne podstawy działalno- 
rządu: 


uchwalenie ustawy monetarnej o złotym pol- 
skim i powołanie do życia akcyjnego banku e- 
misyjnego. 

MI. Doprowadzenie budżetu do równo- 
wagi przez: a- stanowcze zmniejszenie liczby 
urzędów i urzędników zarówno na niższych sto. 
pniach, jak i na stanowiskach kierujących; 0- 


gramiczenie dotacji urzędów (szmochodów, ko” 


mi i innych w$datkó 
mych granic, zniesienie zbędnych placówek za. 
granicznych, ograniczenie ich personelu do ko- 
niecznej liczby wykwalif kowanych pracowni- 
ków i uchylenie dotychczasowej rozrzutności; 
b) natychmiastowe podwyższenie dochodów z 
przedsiębiorstw państwowych (koleje żelazne, 
poczta i telegraf), usuwając dotychczasowe nie- 
dobory; c) reforma dotychczasowego systemu 
podatków konsumpcyjnych od tytuniu, cukru, 
spirytusu, nafty i t. p., celem kilkakrotnego 
podwyższenia dochodów z tych źródeł; d) ener- 
giczne ściągnięcie uchwalonych podatków bez- 
pośrednich oraz podwyższenie opłat skarbo- 
wych odpowiednio do spadku siły nabywczej 
marki polskiej na ryuku kraj 


w rzeczowych- do koniecz. 


krajowym; natych- 
miastowe pobranie zaliczek na poczet podatku 
dochodowego i majątkowego w  parokrotnej 
wysokości podatków bezpośrednich; e) ulże- 
nie skarbowi państwowemu przez przyznanie 
kge samorządowym własnych źródeł docho- 


IV. Ściągnięcie pożyczki przymusowej zgo- , 


dmie z ustawą sejmową i ogłoszeniem przepi- 
sów wykonawczych. 


V. Nałożenie jednorazowej nadzwyczajnej 
pee łącznie z wykonaniem reformy walu- 


VI. Uznając, że wzmocnienie skarbu pu 
blicznega jest możliwe tylko przez ożywienie 
życia gospodarczego, wamożenie sił wytwór 
czych kraju i poprawienie bilansu handlowego 
Rząd musi troskę o podniesienie produkcji kra- 
jowe) postawić w pierwszym rzędzie jako wy- 
tyczną swoich Wymagać 


W chwili, gdy przesilenie rządowe wywo- 
lane jest grożącą katastrofą tinansn. 
wą, ograniczamy się do wskazania żądań natury 
finansowej i gospodarczej, pozostawiając przy- 
szłemu rządowi sformułowanie szczgółowego 
programu we wszystkich dziedzinach życia 
państwo 


sz 
s Zapowiędziane na wczoraj przez marszał- 
Sejmu przedstawienie odnośnych propozy” 
cji w Belwederze zostało odroczone. Marszałek 
przypuszcza. iż dzisiaj będzie mógł udać się do 
Belwederu z projektem nowege gabinetu. 
W 


4 z- 


darczy ingerón cji państwa w stosunki ekono- 
meczne i finansowe. 


Warszawa, 12 września 1921 r. l 


3 
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P. 8. L. „Piast“. 
Zarząd P. 8. L. „Piast“ obraduje stałe, 
4. Fe pO 


Wieczorem marszałek zwrócił się do jed- 
nego z członków zarządu z zapytaniem, jakie 
stanowisko zajmuje P. S. L. „Piast“ w spra- 
wie wysuniętego przez marszałka projektu, na 
co otrzymał odpowiedź, że klub dotychczas 
nie zajął stanowiska, nie jest jednak wyklu- 
czone, iż zajmie dzisiaj. Może oświadczyć do- 
datkowo, że min. Rataj zakomunikował w kii- 
bie, że na stanowisku swojem nie pozostanie. 
> 


P. 5. „Wyzwolenie. 
P. 8. L. „Wyzwolenie“ oświadczyło dat 


tem rząd w dążeniu do jaknajszybszega rozwią- á 
zania obecnego Sejmu i zarządzenia mowych A 
wyborów, do czego Zw. Ludowe = Narodowy j 
wyraźnie się zobowiązał przez ostatnie swe 
wystąpienie w Sejmie į prasie, a do czego rów- 
nień dąży „Wyzwolenie, : i 

Poza tym punktem, stosunek „Wyzwyolte* AE 
nia“ do Rządu posła Głąbińskiego byłby opo 
zycyfny, jednakże, jeżeli będzie chodziło o ko- p 


Poselstwo polskie w Moskwie zażądało ad 
rzadu sowietów usmnięcia z gmachu poselstwa 
polskiego komendanta bolszewickiego i jego 
pomocników, 

1 a 
EJ 

(Poselstwo polskie w Moskwie zwróciło się e 
do rządu sowieckiego o opublikowanie we 7 
wszysikich oficjalnych wydawmictwch sowieo 
kich o rozpoczęciu przyjmowania przez przed- 
stawyńcielstwa p.lskie zgłoszeń o opoji, na za- 
sadzie artykułu 6 punktu 6 traktatu wiersał- 


W związku z tem informują nas, że nars- 
zie zgłoszenia takie przyjmują przedstawiciel- 
stwa polskie w Moskwie, Petersbungu, Chanko- 
wię, Kijowie, Mińsku i Krasnojarsku. ' 


ustawy patentowej, uchwalonej przez Senat w. 
miasta Gdańska. 


| x ; 
Zjazd Wojewodów w dnia 11 b. m, obrar 


wym, byłoby przedwczesne. x 
Uznano również za nie na czasie profek- 

towanie nowego podziału państwa ma 

wództwa, które, zdaniem wojewodów, m. 


denta miasta Pozmania Drwęskiego i b. pre- 


zacji stwierdza, że obecnie przez p. 
Komisarza rządu m. st. Warszawy Akcja wal- 


epraw wewnętrznych w poroz umieniu z mint 
sferjam aprowizncji. Żaden spór 


cyjny w tej sprawie nie istnieje i 


celu zawieszenie tej akcji nie rione 


A ELN N S OEE EN W HA; 


ELY 


fe: NS 
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zumóemia z p. ministrem akanbu w sprawie prae 


s ae ES ICC ? pme SĘ NAN eneee 
-.=Do chłopców gazeciarzy! 
| „. Tow. Michał Banecki w New - Yorku, Hoffmanstr. 2390 nadesłał nam 1 dolara, 


jako nagrodę dla chłopca („na zelówki“), 
a. 
Wobec tego ogłaszamy następujący 


_. KONKU 


który sprzeda największą ilość „Robotni- 


- 


or 
p p 
Taa 
jà 


RS: 
; a e 

| Gazeciarz - chłopiec, który na ulicach Wśrszawy sprzeda w okresie od 18 do 25 
września r. b. włącznie największą ilość „Robotnika; otrzyma nagrodę w sumie 1 


w: amerykańskiege. 

„ Osobiste zgłoszenia do konkursu uje Administracja (Warecka 7) codzien- 
nie aż do soboty dn. 1 7 b. m. NEA BRERA. CA ak iz 
e Nagroda wypłacona będzie dn. 27 września w Administracji „Robotn.xa"* w godz. 
K Administracja. 
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eż i ła do Warszawy delegacja wyższych o- | 
sy, finlamdzkich- Delegacja przedstawiła | 
irowi Wojny i Szefowi Sziabu Gene- | 


. 


sg l 
+% 


„ Do Wilna przybyła | ( Ligi Narodów 
Z z szefem misji y: toskiej w Berline gen. 
Calcagno, Kom sja wyjeżdza do Warszowy, 

; "hey 


£ 8 zz 8. 8 mim, 30 przybyli do Pomnan'a ! 


że ludność cał domaga się stanow- 
czo mowego plebiscytu. Chod'aż Niemcy wiedzą 
o bezskuteczności tego żądania, to jednak liczą 
na to, iłż samo jego przedstawienie wzmocni 
ich stanowikiio w sprawie górnośląskiej na te- 
renie polityki międzynarodowej zarówino w Li- 
dze Narodów, jak j u koalicji”. 


ą m specjaym lekarze francuscy w liczbie 50 > 
ODEZWA IEJ LIGI KOBIET. 


Dziś goście odjadą do Warszawy, - 


żył, że cała burżuznja, to są gieldziarza, spekulują: | Berlinie, rozesłał po całym Górnym Śląsku o- 
cy ma spadku m | dezwę, w której w okropnej polszczyźnie zwra- 


- miefyfiko 135.000 nik, pofskichi sle i 5.650 mk, nie. | zwa zachwala rząd miemiedki, sławi automo- 
mióekieh, które" przedstawiają wartość oltbło 250 | mię, przyrzeczoną przez rząd niemieciki i radzi 
tyw. mic, polskich. Zachodzi pytarie, w jakint celu pozostać madal pod opiekuńczemi skrzydłami 

rząjdu niemieckiego. 


lini mima 
"Rene W Geis 
września, (P. A. T.). "Wczo- 


Glans 12 
zak: ły się tu obrady’ kilkudniowego 


óńczyły 


PRI kard |. 


„ROBOTRIE", wtorek, 18 września 1221 r. 


D ileby powyższe żądanie nie zostało wykona- 
: ne i Węgry trwały przy swym dofychc? 


przewodmiczący klubu posłów niemieckich w 


| Seimis, Hasbach, na temat „Nasza polityka 


wewnętrzna i zewnęirzna* . Poseł Barczewski 
z Działdowa mówił o nowej ordynacji wybor- 
czej do. Sejmu;. akcentując „pokrzywdzenie 
Niemców” przez tę ordynację, wzywał rodaków 
do dączności z. innemi: mniejszościami nanodo- 
wemi, „które są również upośledzone”. Nä- 
stępnie p. Daczko omawiał. sprawe szkolnictwa 
niemieckiego w Polsce. Pastor Hórsten prze 
mawiał imieniem niemieckich kolonistów na 
Wołyniu. „Zjazd uchwał dwie rezolucje: jed- 
na zwrócona jest do współobywateli Polaków, 
druga do Niemców w. Polsce. 


O: Womy. Zachodnia =- 


NOTA KONFERENCJI AMBASADORÓW. 


zachodnich, dodając przytem, że 


oporze, w takim razie będą względem nich zà- 
stosowane środki przymusowe w celu zabez 
pieczenia wykonania postanowień traktatu w 


„Narodni Listy” donoszą z kó? zbliżonych do 
Teprezemtacji koalicyjnej, że mocarstwa koalicyjne 
obradują nad sprawą udzielenia Włochom mandatu 
obsadzenia Węgier zachodnich. Wyłoni się także 
plan blokady Węgier przez państwa sąsiednie. 


Węgierskie biuro korespondencyjne zaprzecza 
kiesy o rzekomej częściowej mobilizacji na 


Rokowania amielsto-iendnte. 


PRZED PRZYJĘCIEM PROPOZYCJI LLOYD 


GEORGE'A. 


SPRAWA ŚLĄSKA W LIDZE NARODÓW. 
śryż, 12 wienia. (P. A. T): Havas. Jak 
e „Petit Parisien“, sprawa. Gór 


“Ligi. Narodów, x Ty y 
s PRZENIESIONIE SIEDZIRY LIGI. minać, że Gdańsk jest i pozostanie niemiec- 
| Genewa, 12/1X. (PAT), Heas. Komisja fi. |kim. Poseł do sejmu gdańskiego Dyck, oma. 
|. nafisówa postanowiła oddać pod Kompetencje t wiał zadanie kiiltury niemieckej w Gdańsku. 
_ Rady Ligi Narodów sprawę przeniesienia się- | Poseł do parlamentu Hr. Westarp, omówił 

driłby Ligi Narodów. Komisja do spraw huma | sprawę Górnego Śląska i kwestję odebranych 


- nifarnych przyjęta w zasadyie piożekt Bour Prusem obszarów poznańskiego i Prus Zacho- 
| geóis, domagajacy się utworzenia komisif mię- | dnich. 


ef, mającćj na celu zbadanie rod- | fir. IWestarp. wyrażłt obawę, „że  intere- 


d ie bracy umysłowej. Komisją ta | orbitę iiteresów polskich i zachwieją ich w ich 
| pizyśęł „Pównież ropoży ję. przyznającą t40- | wierności do niemczyzty. 
ch 2 boi o ! jedno lub Wilka miejse Ww tej Womisjł, m i 7 8 s * 
e en Man | Zł Laia niemie w Misr 
żę. u tai sweówył SEMUS. sda? key | "Łódź, 12 września. (P. A. T.). Wiezojaj od 
R 72 EGIRDNOGĆ GÓRNOŚLĄSKA*, byt się tw pierwszy ziaz Zwiszkw niemiec. 
ję gr vy PA 


7 rad Bytom, 12 września. | kiego w Polsce (Bund der Deutschen Polens), 
R „A. T) Goniec" Slaski" omawiając | Na zjeździe reprezentowani "byli pmedstówi. 
4 )ś6 nowej organizacji „Jedność Górno- | tiele Niemców ze wszystkich dzielnie Rzeczy- 


ie cz 


ska” stwierdza, e do „Jedmóśći Górncślą ! pośpól'tej. Obrady zagaił poseł do Sejmu 
iei T nalleżą wszysty Heiimattren'erzy Oraz | Spiekermann, poczem objął przewodnictwo+p. 
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_ Teatr Rozmaitości, 


| Zawód, szluka w.3 aktach Macieja Szukiewicza. 


W drugim akcie stało się to, co się dzieje 
zazwyczaj, gdy między aktem pierwszym adru? 
gim mija przynajmniej dziewięć miesiecy.. Po- 
jechał anioł .w świat paryski, skończyło się u 
kożyski — jak to dawno już przepowiedział Le- 
mański. Kołyska, kołyską > ale maż? Ale— 
ro'świat ma to powie? — a zwłaszcza mama, 
która właśnie zamierza zjeshać na inspekcję? 
Dziecina płacze, przyjacele znikli i atleta też i 
pieniądze też. Pul--wstrętnie, głucho: przykro, 
jaw dramacie Zapolskiej. Jeden tylko; szla- 
obetny dr. Zmauda pozostał i pomaga niewdzię. 


- prańwnia ja "do tego doświądczenie wyniesione 


Ar 
1 8ierpliwa, ojcec hułaka isbibosz. Nie, panna 
|refa mie wyjdzie za mąż, ale nie chce are- 


E 


Strony, iż zabawę Ireny z kolegą wział bardzo 
do serca i wpuścł sobie aż kulę w głowę. Sa 


(|.  zygiówać z „prawa kobiety do dzóceiza*.-, Dla- 
4 © tego! mica propozycję małżeńs.va ze slro- mobójstwo jednak o tyle nie doszło do skut- 
A _ ay docenta dr. Zmudy (J. Węgrzyn), natomiast | ku, że docent został przy życiu. Le kula 


utkwijar ma w mózgu i każdej chwili, kiedy 
jej się spodoba, może opaść miżej i — koniec. 
Wiec docent pow'nien unikać wzruszeń. Nie 
czyni jednak tego, wciąż opiekując się upadłą 
feministką. : 
jako kobieta (co'może być miłe lub nie mile 
dla osoby, ale nie koniecznie dla dramatu) 
ale jako feministka; Doznała sprawiedliwości, 

„masnych” dewc:pów musimy wysłuchiwać | zdobyła nietylko prawo do dziecka ale nawet 
todzientie w życiu: że wolelibyśmy “ch nie sły- | samo dziecko 1 — płacze, i płacze: Spadla z 
f | kotumnów dramatycznych. przestała być heroi- 
mą i, chociaż w tym okresie załamania budzi w 
mas. żal ludzki, tak. przecie naturalny. —. nie 
budzi już w nas zainteresowania jako człowiek 
waliti,- indywidualność, sila. To też odbywa 
sięw nas paradoksalna przemiana. Współczu- 
jąc złamanej kobiecie (której nieszczęście przej. 


w Wyzywającą załotnością domaga: się „prawa 
| kcbiety* od kolegi Głodm'ewicza (pi Owerlło); 
| atlety Sampiona, o żelaznych bicepsach i go- 
- rącej krwi. I kolega Głodniewicz "praw tych 
| kdleżamće nie odmawia. i 

| A Taka fest ekspozycja, akt pierwszy, dor. 
| brze i mocno zawiązany, atz zepsuły piaskiemi 

o : anpa: studenckiego środowiska Ireny. Ty- 
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ę, jak mażeństwo, jeż młodzieńczy rozs 
i wdzięk, gtrąco interpretowany: przez p: 
JafczeWska, napełnia nas otuchą i zaciekawies' 
o niem względem przyszieści zarówno powabnej : 
- feministki tak i rechliwej sztuki. 


CZA W 


cznej sufrażystee. Tem szlachetniej to z jego 


zjazdu partiji  nacjonalistycznej * niemieckiej stanowionej. Według dziennilia niema ti 
wolnego miasta. Poseł do sejmu gdańskiego wości, że połowa Irlandia żąda od de Va- 
Schwegmenn zaznaczył w swoim referacie, że lery e ci sozycji. „Daily 
partia nacjonalistyczną niemiecka pragnie żyć Naws**donoszą dalej, że de Valera nie weźmie 
2 Mmdnością Gdańska w stosuńikach przyjsz- | oedbiście udziału w proponowanej konferencji, 
"| wych, jednak Polary aio powitni nigdy zapo | tean, de na czele delegacji stanie Ante Grit- 


$ sschowcy. Związek ten żąda obècriie ponów- | Neumann z Poznania. Po powitaniach wygło- 
jia osowamią, Wi mówiąc, ózy za Polską, ł szone zostały referaty, Pierwszy przemawiał 
pik G eie z ON i - í 


owiem Irena upadła nietylko” 


fith. Pismo wyraża z tego powoda zadowole- 


nie 
Fa” ` R 
sprawa Wszy Taj. 
| Paryż, 11 września. 

(P. A. T.): Radjo. Ambasador Japonji w 
Waszyngtonie przedłożył projekt uregul 
sprawy kablów na Pacyfiku w związku z kwe- 
siją wyspy Yap. Projekt został przyjęty w za 
sadzie |proez rząd Stanów, przyczem szczegóły 
będą jeszcze omówione. . Według „Tempsa” 
główne punkty układu są następujące: Japonja 
wstaje prawo Stanów i lunych mocarstw do w 
żywania kablów, przedhodzących przez wyspą 
Yap. Stany Zjednoczone cofwia swe zaśtrzeże-” 
nią to do mazdału Japonii względem tej wy- 
spy, Dawne kablo niemieckie będą zrekon- 
struowane w ten sposób, że Ynja Yap — Cua 
będzie oddana do użytku Stanów, a Misja Yap 
— Szanghaj do użytku Japonii. Układ uonaje 
też interesy Holandii na linji od wyspy Yap 


zaczynamy jednak ironicznie zerkać na dra- 
mat, który sprawił nam zawód. Z tej Ireny 
nie już mie będzie do końca jej życia teatral- 
nego, bączmyłż, czy może przypadkiem skąd- 
inąd coś silniej porywającego nas nie wynik- 
nie. Ale nie już nie wynika. 

Cięg dalszy dramatu zajmuje już odwrót Treny. 
na stanowisko drugiej sosny aktu pierwszego 
kiedy to szlachetny dotent, wówczas jeszcze 
bez kuli w mózgu, oświadczył się 6 rękę femi- 
nistki i został odpalony. A partja byla dobra, 
człowiek szlachetny, *a6ż nieco przyciężki. Za 
wszeć to łabwiej dawać upust „instymktowi"„'w 
granicach bezpieczeństwa, obwarówańtego pie- 
częciami kxościelnemi i policyjnemi, aniżeli na 
abstrakeyjnem łożu wykalkulowanych zachcia. 
nek. Taki morał: sztuki możę nam. się 
wydać słuszny lub aieshuszny, ale w sztuce i- 
dzie, niestety, nie © słuszność morati, ale — 9. 
potęgę wczuć, o wielkość charakterów, o'tra- 
gice wyżyny ducha, o fatalne i piękne sta 
cią, Irena, która wydawała się silną na po- 
czątku, potem staję się tylko b edną. Budzi li- 
kość. (Biedny od początku do kóńca jest dr. 
Zmuda, którego sylwetę, szlachetną z nadzwy=' 
czajtym umiarem i powagą umiał widowni na. 
rzucić p. Węgrzyn, zakrywając ubóstwo i mo- 
notonię tej postaci. Posępna melancholja ezto- 
wieka z kulą'w mózgu płynęła od osoby nie: 
szczęsnego docenta. Szy 

(M mo jednak tej zasadniczej wady uiwo- 
ri, mimo rażących żartów "1 dwiztaczni ków 
niewybrednych. sztuka podobałą się publicanio- 
ści. Autora wywoływano i oklaskiwano. Wszyst. 


| mująco uprzytamnia nam 8 scenie artystka), | kie efekty trafiły, Autor zna scenę i um e po- 


. 
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Strajki. 

STRAJKI WE FRANCJI. EO 

Paryż, 12 września. (E. E.). Robotnicy w 

Lille i Roubaix ogłosili na dzień 12-go b. m. 

strajk generalny celem poparcia strajku robot--- 

ników przemysht włókienniczego departamen- 
tów; północnych. 

STRAJK W ANGLJI. 

: Londyn, 12 września. (E. E.). Przemysło 

wi baweln' anemu Anglji grozi przesilenie. Ro- 

botniey w Oldham zażądałi zapłatay za czas 

strajku, przyczem w razie nie uwzględnienia 


| żądania fego zapowiodzieli strajk. Właściciele 


fabryk noszą się z zamiarem zastosowania lo- 


STRAJK W BERLINIE. | 
Berlin, 12 września (P. A.. T). Dzisiaj 
wybuchł tu strajk funkcjonarjuszy miejskich 
„zakładów elektrycznych i gazowych oraz tram- 
wajów. Wskutek strajku w elektrowni nie u- 
kazały się dzisiaj żadne pisma. ` 


A Ai - 
Wiatonosci: telegraficzne, 
'.— Onegdej przy [iztym udziale publiczności 
— „Manchester Guardian“ donosi, źe Między: 
narodowy Komitet pomocy głodnym w Paryżu bę- 
dzie się zastanawiał ra posiedzeniu w majbliższą . 
środę nad odpowiedzią rządu sowietów na ostatnią 
note Komitetu. R 
— W niedzielę przed południem za pokładzie 
fintandzkiego okrętu wojennego „Mattikurka” przy- 
była do Gdańska misja wojskowa fimiemdzka, na 
której czele stoi generał Koeveskes. 


wiązanie 
ryżu, ; 
— Wedlug doniesień z Genewy, toczy się wy- - 
miana zdań pomiędzy wpływowymi «członkami . 


x -Antoni "hy, a 
rà z ST 1 |) 
który dość utargował”. - 
Duchowieństwo katolickie czasami bywa 
nadzwyczaj szczere i traktuje sprawy obwar- 
cie. Fakt, jaki poniżej podajemy, . jaskrawo 
charakteryzuje pojęcie kleru, a głównie zakon- 
ników, o „zadaniach“ świętych ma ziemi. 
Oto do wsi kościelnej Łabunie w Zamoj- 
szczyźnie zjechal w asyście policjantów zakon- 


| nik bernardyn z klasztoru Radecznickiego aby 


zabrać z miejscowego kościoła wizerunek św. 
Antoniego (niegdyś, przed rokiem 1863, wła. 
smość skonfisitowanego klasztoru w Radenicy). . 
Kiedy miejscowi wiościanie zaprotestowali 
przeciwko teinu jak najgoręcej, motywując, że 
obraz ten. odrestaurowany przez. nich, po, zi- 
pelnem spaleniu w czasie pożaru, jest ich wła. 
smością, zaionnik najepokojniej m świecie - 
odrzeki: „Przesież ten Św. Antoni chyba wam 
dosyć już utergował*, 
sTo powiedzenie bernardyna zrobiło na 
zebramych piorumujące wrażenie. Na chwilę 
zapanowała cisza. Chłopi postanowili eudo- 
TCO CCA nnmn 


zyskać sobie widownię, W niemałym stopniu 
do sukcesu przyczyniła się gra artystów — pp. 
Jarszewskiej, TrapszoJKrywiultowej, (W. Szym- 
borskiej i Węgrzyna — jako też odwieczna atr 
tualność tematu. Ileż to biednych ofiar jarz- 
ma małżeńskiego musiało wisieć ną wargach 
Ireny, czekając śłówa i czynu wyzwałaj ? 
Ile kobiet musiało współczuć niedoli feminist- 
ki, która tego słowa nie znalazłszy, wpada w 
drugim akcie w pułapkę, ják zając zewsząd - 
Słyszący ujedanie psów —- opinii. Ta scena 
najprawdziwsza w, sztuce, najglębsze też nuty 
cierpienia i rozpaczy potrafiła wydobyć z ar 
tystki.. Ileż to wreszcie cenzorów i dewote 
co dawno zapomnieli (o) swych a i l 
młodzieńczych, cieszyło się zjadliwie z cejtera- 
dy Ireny 5 

OBż mimo zarzutów, jakie ze strony arty- 


„stycznej a nawet estetycznej wytoczyłem i jakie 


mażnaby jeszcze ycelować przeciwko tej sztu- 
ce, stwierdzić należy jako plus, iż podnosi się ` 
ona zrazu na wyżyny dramatu. I wysiłek ten 
jest zawsze godny podkreślenia, W „Zawo- 
dzie“ yena - ma n'e zyskała utworu 
bitnego, ale tawila rzecz autora polskie- 
W nie stojącą alżej od większości utworów im- 
portowamych z zagranicy, Dramatów dobrych 
mało jest zarówno. u nas jak zagranicą, a gdy 
są. to się je jak najrzadziej pokazuje. Dlacze- 
go? Tego od lat frzech, t. j. od czasu jak pi- 
suję recenzje teatralne wymiarkować nie. mo- 
ge- Ale teatr „Rozmaitości* tę ma przynaj- 
mniej zasługę, że dba o nepertuar polski. 
Zygmunt Kisiolewski. 


na w 
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wnego obrazu dla „tangu“ zakonnikom nie od- ] 


dawać. 

"Podobna sprawa ma pójść na drogę s4- 
dowa. Ciekawe, to sąd orzecze, © cudownym 
obrazie, który, jak twierdził zakonnik „ma tar- 


a APE a FOR NAGO GE RJ EO DĄ 

Nowa fala drożyzmy zaczyna się ma rynku na 
przekór. zapewniemiom mwiadz i wbrew: przyrzecze- 
niom różnych stowarzyszeń i związków kupieckich, 

Oto wyroby łokciowe podrożały w ostatnich ps- 
ru dniach o 40 proc, Przyczytią jest wyważenie ich 
na gwari, TLadmość mocno ma tem mcierpi, a czy u- 
zdrowi się przez to choć ma fenig markę polską, 
jak zwykli nas w tych rezach zapewiijać speknian- 
ci rządowi i mierządowi — mocno wąjpić należy. 
Za miele już nocy przykładów rmręcz. przeciw- 
nych, 


Z prowincji 


Borysław, 
(Korespondencja własna), 
Robotnicy borysławscy æ smierieniem wolnego 
handlu, 


Dnia 4 września odbylo, cię tu wielkie zgroma.- 
dzenie robotnicze w ociu omówienia szaliejącej dro. 


artykułów pierwszej potrzeby i zgodnie stwierdzil, 
że mina za orgje paskarskie spade bezwzględnie 


ma sejm i rząd, bowiem wyprowadzenie wolnego 
kandin ulegelizowało bezprawne do lej pory pas- 


W myśl wywodów przemawiających towsrzyszy, 
apromadzeni, w liczbie; oloto 6000 robotników, t- 
ehwali jednogłaśmie następującą rezolucję: 

„Zgromadzeni robotnicy stwierdzają, że Wpro- 
wadzenie rwblnego paska. jest zamachem na kiese 
pracującą i wzywają związek postów sjalistycz- 
nych, by żąda? od Sejmu i rządu zmiesiemią woune- 


drzewnego, aby cpracowały erczogółowo 
projekt podmyśki pras w tem sposób, źe straty, po- 


Zgromadzeni ośwtadczają, że jedyną ich repre- 
pentacją są wyżej wymientone klezowe zwiąski 73- 
wódową, przedstawieiefa kiórych uprawnieni są 
do nawiązania umów. m pracodaweami wagłębia Lat. 


Ruch robotniczy. 
1. ipia parti. 


ZAPROSZENIE TOW. THOMASA. 
min“ z dn. 11 września donosi: 

Tow. Rżowski przed miesiącem zaprosił 
ezta Międzynarodowego Biura przy Lidze Na- 
modów, tow. Thomasa, był. ministra, do Lo 
dzi, podkreślając, że największe ` skupienie 
proletarjatu przemysłowego w (Polsce, Łódź, 
nie jest zupełnie znane szerszym wes 
robotników we Francji. 

W odpowiedzi otrzymał tow, Revsi list 
następującej treści: SE 

Drogi. Towarzyszu! 

Nie_mam dość wyrazów na określenie ra- 
dości, jakiej doznałem otrzymawszy zaprosze- 
nie proleiarjuszy m. Łodzi, przesłane mi | przez 
p. pułkownika Mercier'a. f 

Wiem, iż miasto Łódź odgrywa obecnie 
dużą rolę w życiu prolelarjatu polakiego. To- 
warzysze nasi z krajów zachodnich chcieliby 
mieć więcej okazji do nawiązania stosunków 
z Wami, i korzystania przez wymianę myśli, 


zawsze noci Ww Payka cić prze 7 już zdo- | 


bieżących. 

s eo równy aa e 
si as 

teraz przyjęcia dh Waszych polskich 


towarzyszy. Proszę i towarzyszu, po- 
p mra Again dodał i przesłać im 
ode mnie kdai, 


ATbet Thomas 
Szef. miedz. Biura Pracy przy Lidze Nar. 


Nowi: socjalistyezmi radey miejscy w Krakowie, 


A haka pią 
miem Łapiński í prot. Adam Matejko. 


ROBOTNIK", wtorek, 13 września 1921 r. 


Z dawnych socjalistycznych miejskich 
pozostało nadel sy Radzie miasta a mia- 
noiwicie owsmzysze: wice-prezydent dr. Emil Bo- 
browski, Ignacy Daszyński, dr. Józeł Drobner, Jan 
Jasiński, Teodor Kluczka, dr, Mieczysław Kaplicki, 
dr, Adam Miller, Jan Oplustił, Jan Packan, dr. Jó- 
ge? Rosenzweig, Józef Wójcik i Henryk Zifier. 

Klub P. P. S. w krakowskiej Radzie miejskiej 
liczy wiięc razem 19 członków, 

W środę d. 7 b. m. odbyło się posiedzenie klu- 
bu w nowym składzie. Prezesem klubu wybrany 
został tow. Englisch, wice-prezesem tow. dr. Rosen- 
zwejg, sekretarzem tow. dr. Müller, bibljotekarzem 
tow, Matejko, Do komisji parlhmentarnej "zostali 
wybrani tow. Englisch, dr. Reseazweig, dr. Miller 
i Haecker.. - 

Egrekutywa Okr. Kom, Rob, miniejszem komu- 
nikuje, iż w srode, d. 14 b, m. posiedzenie OKR, 
uóe odbędzie się, 

Egzekutywa Okr, Kom, Rob. P, P, S, Dziś o 
godz, 5 pp. odbędzie się posiedzenie egzekutywy 
O. K. R. przy ul, Al, /Jerbozlimskie 6, 

Dzielnica Wola-Czyste. Dziś o g, 7 w. odbędzie 
się ogólne zebranie członków dzielnicy, w Iokadu ` 
przy uł, Wolskiej 44, 

Dzielnica Nowe-Brudne, Dziś o g. 4 m, 80 np. 
odbędzie stę posiedzenie komitetu dzilelnicowego w 
lokal przy ul, Olcnickiej Nr, 16. i 

Kolo drukarzy P, P. 8, Dziś o g. 6 m, 30 w. 
odbędzie się zebranie Koła drukarzy P, P, S, w 
lokalu O. K, R., Al, Jerozolimskie 6, 

Koło Poleewózna, Jutro o g, 4 m, 30 pp, w Hu. 
dila szklanej Pelcowizna odbędzie się ogólna zebra- 
kie członków i sympatyków P, P, S, ; 


Pocztowa org, P. P, S, Jutro o godz, 6 w, od-" 


będzie się posiedzenie komiiietu pocztowej omg P. 
P, 8. o g, 7 w, ogólno zebranie członków rw lokalu 
OKR., Aleje Jerozelimcke 6, 


Kole szewców P, P, S, dzielnicy Jerozolimskiej, 
Jutro o godz, 6 m, 80 w, odbędzije się zebranie 
szewców fabrycznych i ręcztych, rówież kańnasz- 
ników, w lokalu przy ul, Chłodsej 41, 

Tramwajowa org. P, P, 8, [W czwartek, 15 b. 
m, o godz, 6 wiecz, odbędzio się posiedzenie komi- 
tetu tramwajowego P. P, S, o g 7 w. ogólne zebra- 
nie członków, rw AO O. K, R. AI. Jerozolim- 
shio 6, 


Kolejowa org. P, P, 8. W czwanieńłć, 16 b. m. o 
g. 5 pp. odbędzie się posiedzenie egzekutywy ko- 
lejowej org. P, P., S., w fokait O. K' R. Aleje Je 
rozołimskie 6. 


Dzielnica Jerozolima, W czwaniek, 15%. m, o 
godz, 6 m. 80 w, odbędzie się posiedzenie Komi- 
talu dzieicowego, w lekefu przy ul. Chłodnej 41, 


Dzielnica Praga, W cznartek, d, 15 b, m, o g. 
7 w. odbędzie się ogólne zcbranie «członków dziel- 
nip w lokalu przy mł. Brukowej 29, 


Bueh Zawodowy. 


Rada Związków zawodowych m. st. War 

szawy. W czwartek, d: 15 b. m., o godz. 7 w. 
w ldkalu Związku metatoweów przy ul Lesz- 
js 53 odbędzie się posiedzenie Rady Zw. zaw. 


Z fabryk wojskowych, Komisja międzyzwiązko- 
wa fabryk wojskowych zwoluje zebranie delegatów 
i mężów zaufania na dziś, d. 13 września r. b. O 
becność wszysiicich. konieczna, 

Baęzność motalowey! Dziś id. 18 września, o 
godo, 7 wieczorem. punktalmie odbędzie się sébra- 
nie delegatów i mężów zaufania, 

Wegście ua ADRES Obecność "mk 
konieczna! 

Związek. prac, Solilla w Polsoe, AL Jer020- 
limskie nr, 6 (daw. 56), Jutro, d. 14 września, punkt- 
fuallnie o godz. 6% po pol., w lokalu Zwi AL 
Jerozolimskie nr. 6 odbędzie się posiedzenie Zw. 
Rady Naczelnej. Tow. delegaci proszeni są o punk- 
tuaine j bezwarunkowe onegbyeio: 

* k j 


* 
Duiś, d. 18 września, punktualnie o godz. 634 
po poł, w lokalu Związku Ab Jerozolimskie 6 od- 
bedzia sę desce Seko ya V i XVI t 
ampitalniotwa i dobroczynności publicznej. 


Ze Związku zaw, rob, siemnych, Tigil 
się niniejszem-ogó? robotników zatrudnionych przy 


= 


| budowie osady urzędniczej na kwlonji Staszyca, że 


deputaty za miesiąc lipiec r „b. wydawane będą li 
tylko do czwartku, t, j, do dnia 15 września włącz- 

Z Polsk. Związka zaw. drukarzy i pokrewnych 
zawodów. Jutro, d. 14 września, o goda: 6 wiecz. 
w sali Ogniska robotniczego, ul Leszno 68, odbę 


SKIE") s Jod ol Olcia PI 


bardzo mało wolnego czasu z powedu spraw |- 


wndne, 
Upór kamieniesników. 
Jak wiadomo, po odmowie za strony kemie- 


niczników co do połiwyżki piao donorców domowych 
Zw. zaw, dozórców dom. zwrócił się w tej sprawie 


są jedynie uprawnieni do ściągasiić wszelkich 0- 
płat z lokatorów, a co za tem idzie beż ich wiedzy 
j egody żadnę dodatki ba rzecz dozoroðw 


pobierane być nie mogą Ponieważ zaś” widocznie 


już dia zasady, boć av danym razie mic ich to nio 
kosztuje — nie zgokiżik się oni na podwyżkę płac 
dozoreów, -sprawa więc ta wejdzie pod obrady Ko- 
misji rozjemozej do spraw miejskich przy Komi- 
sarjacie Rządu, działającej na podstawie ustawy 
sejmowej. 

' Dzik właśnie ma się odbyć w tej mierze w Kom. 
Rządu konterencja z przedstawiciełami kamienicz- 
ników. i 


Lokomobile, 
Miłocarnie; 


- Szczegóły patrz 


Stan piekarń pod skrzydłami władz łomżyńskich. 

W Łomży piekarnie są niżej krytyki pod wzglę- 
dem sanitarnym. Najczęściej piekarnie są. ciemne, 
brudne i ciasne, przyczem jednocześnie mieści się 
w nich i mieszkanie, a pieczywo sklada się na po- 
ścieli. Większość piekarń nie odpowiada warunkom 
rozporządzenia ministrą Zdrowia Publicznego z dn. 
26 lutego 1921 r. Jest io ze szkadą zarówno dla ro- 
botmików, jak i dla spożywców. Zwróciliśmy się w 
tej sprawie do Magistratu w komży, poraz pierw- 
smy w dm. 4 czerwcą r. b., a nie mając długo odpo- 
wiedzi, zwróciliśmy się porat wtóry w dniu 28-ym 
rzeriwca. Dotychczas odpowiedzi nie otrzymaliśmy, 
i dotąd Magistrat nie poczynił żadnych starań w ce- 
lu zamkńięcia piekkami, nielegalnie istniejących. Za- 
znmaczamy, iż starostwo lomżyńskie udzieliło konco 
sii tylko dla 16-tu piekarń, a ogólem jest ich 43, 
w takim raie 27 pirkes ie DOE. 


wia, jeszcze je toleruje, gdyby bowiem było inaczej 
— nielegalne piekammie nie istniałyby. 
Zw. saw, rob, przem. spoż, Oddział w Łomży, 


Bosy czytelników, 


Sanowny Tow. Redalrtorea, 

. Otrzymałem jeklmocześnie tey aiwizacje pocz 
towe opatrzone adnotacją, że należy się uwrócić do 
wydziału celnego na poczcie. Kazano mi a tytułu 
jedneg zapłacić pięć mkp. m tytułu drugiej — 
sześć mkp,, z tylułu trzeciej 451. (czterysta pięć- | 


dziesiąt jedna mkp. Po opłaceniu tych sum otrzy- 
malem trzy paczki, m których dwie mawierały po | 
jednej książce, a trzecia trzy ksiądki, wysiane przez | 
księgarza a Paryża. 

Nie rozumiejąc, u jakiego tytułu każą mi pla- 
cić cło z tytułu przedmiotów, które są od cła wolne, 
zapytałem urzędniica. Odpowiedział mi, że drobne 
kwoty pobierane są z tytułu pośrednictwa, a óo do 
kwoty czterystu kilkudziesięchi mip, aważał, że 
to jest nieporozumienie, 21e że poczta tu nie winna | 
a tylko komora celna, W przypuszczeniu, że nta ja 
jedem tylko padam ofiarą takiego nieporozumienia, 
zwracam się za pośrednictwem „Robotnika“ do U- 
rzędu Celtego z prośbą o wyjaśnienie powakiów, dla | 


których parzki z książkami, przesylsne poczłą, nie | | 


| 
zaopatrzone w pieczęcie, luźna związane, zaopa- | 
dwzone w naglówki Imprimés — oboiążane są W | 
Polste opłatami, nieznanemi w innych krajach U- | 
wii Pocztowej. | 
Z wysokiem poważaniem 

, / Stanislaw Posner, 
10 września, i 
WYJAŚNIENIA URZĘDOWE. 


W -związigu z notatką, zamieszozoną w Nr. 114 
naszego pisma p. t. „Korespondencja własna ze 
Szczekocina”, referat prasowy Gł Komendy, P, Po 
przesyła następujące wyjaśnienie: 

Przeprawadzone dochodzenie ustalijo, że p. 
Juljan Garmulewikz miał dane podejrzewać, iż do 
puścit: się, dub współdziała? w kradzieży pastuch 
Franciszek Skóra. Skutkiem tego nastąpiło. anesz- 
towanie Skóry. Zeznamia oscbistę Franciszka Skó- 
ry potwierdzają jego współudział w usiłowanej kra- 
dzieży, a ulwycie krowy w sanie nie było przypad- 
kowe, lecz dokonane z zamiarem czasowego prze- 
chowania przem złodziei, Zarzuty podniesione prue- 
dw funksejonasjuszom P. Pe powodu znęcania się 


nych Środków przemocy, nie cmieszkanry 
Redakcję o tem zawiadomić. Nadmienia się, że Fr. 
w WE NAT $ uciekł z 
steajokojcteo ape” 

pri 

W-owięcicy e-noe: anatgieniczeną w < Root- 
niku”, referat prasówy Gł. Komendy P. P. przesy- 
la następujące wyjaśnienie: 

Dochodzenie w. sprawie zamutów w związku z 
przeprowadzoną « rewizją w. mieszkaniu p. Lewan- 
dowskiego wykazało, że policja państw, dzietałą z. 
polecenia p. prokuratora przy sgdzio okręgowym w 
Warszawie, Ponieważ p. Lewandowski cafy dań 
nie byt obecny w domu, policja mająca sobie wy- 
dame polecenie ni aręsztowamia, dolco- 
nale je w chwik powrotu p. L. do domu. W tym 
też czasie dokonała rewizji. Również na 
polecenia p. prokuratora policja zatrzymałe pp. 
Mekluskiego : i Kozłowskiego 1'po__ skontrofowaniu 
ich dokumentów osobistych pozostawia idh nawol- 
ści. Osobńików, którzy dokonali bez legitymowania 
się. rewizji osobistej. przy p. Lewandowskim w 
tramwaju, ten ostatni nie rozpoznał wśród przed- 
stawionych sobie wywiadowców P. P. Inkrymino- 
waną grożbę „żeby się wynosił czemyrędzej, jezeli 
nie chce być aresztowanym” wypondtedział polio 
jant, z którym p. Lewandowski nawiązał rozmowę 
w bramie domu ar. 17 przy u. Brackiej, w czasie 
więc, kiedy pelnśt służbę i miał sobie zakazane 
wdawanie się ry rozmowy. Notatka Sz. Redakcji nie- 
afusznie zatem obarczyja zarzutem xdyżuimego prze- 
downika w Komendzie, co stwierdził i p. Lewan- 
dowski w swojem zeznaniu. 6 


Prasy. do siana, i 
Wozy typu francuskiego, - 


będą sprzedane w drodze przetargu przez Oddział Likwidacji Demobilu Woj- 
skowego „Demat* w Warszawie, e, p 23, ; 


„DEMOBIL” area 3-ci | 


Termin ai zt ofert 21 wrze 


Hr tak. te (OUM. aiaia cłamdcy AAA wl 
-eo m 10,400 mk, na 10.500 mik, za 100 tg- cmene ZB 
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Dr. med. FELDHUSEN 


powrócił, 
Chor. wener. skórne, moczopłciowe ikii 
Wielka it, (dawniej 71) tel. 152-13. Do 101 4—7 


Dr. H. Hirszfeldowa 


Choroby dzieci. Powróciła. Marszałkow= 
ska 4$—23, tel. 269-70, Przyjmuje 3 i pół—5 pop 


im 
Pieczywo 
pszenne i żytnie pytlowe w dowolnej ilośc 


PIEKARNIA 


Jnż. 7. £ewicki i S-ka 


Warszawa, Al. Szucha 8 i Bracka 6. 


NI Dr. Korabiewicz. P Tue 


w Petarshk. 801. Chor. Wener. 
$9 Sytłi. Wiewąn. przystępne dla 
niezamożn. bMzeżączka. Płaca za wylecz. 


Nowy Swiat ZI m. 17. Przyjm. 10—1 i 4—7 & AR: 


Dyrekcja 


Trarazjów ke A 


zawiadamia niniejszem, że zgodnie z uchwałą 
Rady, Miejskiej z dmia 10-go b, m, ść 
1) ed wtorku dnia 18-g0o b. m, 


Mk, 20.600 uery 23158 oma. 


Mk 15.000 moy 219% ©2182 40045 400 70810 BEŻ, 


70860 77228, 
Mk, 10.000 tity sa sz an 2000 SA 
36933 41512 48403 GG552 74177. 


ynie gospodarze, 
Notowania gieldy warszawskiej, 


Dilay Sa, Zoin, (remmakcjc) 0606-4078, "PR 


Fumty szlerihgi (trammakcje) 14.000, 
Z Warsz, Giekly Zbeżowe-Towarowej, | 


IV St:mąch Zieduoczacych motują 
"zboża na 7 — 8 e. na buszu, zaś w 


nosi jary ito suma swądy wieki, 
portujęcych do oprzańnenia wywozi oran 
mię nada? kotek ned elroporfem, "Talk ip, 
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sę smiem mie poz db ca ESODO : 


1) Odpowiedź Komiteti: Opieki nad dzieć ` 
a DDB WRA: 


sprawie wytzucenia na bruk z zakładu wy 
chowaczego 


2) Relsktje MA A ARA MA 6 
mawiania tej sprawy, ponieważ jest ona Toz- 
patrywana przez Mia. P. 4 O. S 


"i 


Z 


© 


assen ae M ADA WY o AAAA ZOZ © 


M. Shin Jerrmmułowicz 


ystent klintki uniwersyt. (prof Neissera) we 
rocławiu.. Chor. skóry i włosów, weneryczne, 
we (niemoc). Przyjmuje od i do 2 i od 5—7 p.p. 
Szkeina 8; tel. 408-58. 


„ROBOTNIK, wtorek, 13 września 1921 r. 


ty — od g. 6 —.7 w., 2) T-wo Bratniej Pom, Stud, 
Uuiwersyieiu — gmad Uniwersytetu, poniedziat- 
ky ónody i piątki od g. 4 — 6 pip., 8) T-wo Brat- 
miej Pom. Stud. Poliiechaibi Warszawskiej — Pol. 
na 3), soboty ad g. 5 — 7 W., 4) Bratnia Pom, Wole 
mej Wszechnicy Pelskciej — Śniadeckich 8, wtorki 
Ò piatki od godz, 6 do 7 w, 

Pedreżenję pisma. Od niedzieli, di b. m, 
„Rzeczpospolita? podwyższyła cenę numere pojes 


aida 
. 


stanowił delegować w tym octu ławniika dra B, Ja. 
kimiaka, 

(a) Sprawy osadnicze, W Brześciu Liiewskim 
dhia 16 września odbędzie się zjazd przedstawicieli 
wydziałów i referemiów dywizyjnych  osndnictwa 
wojskowego na kresth, ore delegatów od sad- 
ników wojskowych w liczbie po 3 od: każdego po- 
wiatu, 

‘Nowe stacje telegraficzne i telefoniczne, W u- 


Nr. 246 


gw 0: awe a az 


rw pow, mławekim, Sprzeduwszy niedawino majątek, 
QCzapźcki kupił sklep maternjatów blawatnych przy 
ul, Wileńskiej Nr, 3, z rodzijią (żona 
2 dzieci) zamieszkał przy ut, Szwedzkiej, 
| Śmiertelaęe przejechanie, Na siecji towarowej 
| główmej przy iym posterunku kolejowym . przy 
| slmrzyżowsmiu się pociągów dostał się pod xola pa- 
powo 161elni Remar Knap (Kolejowa 1), które 
go ogól ie potiuczonego i ze zmiażdźoną lewą nogą 
ponizej kolana przewiceło pogotowie do szpitala 
Dzieciajka Jezus, gdzie wkrótce zmarł, 


STAN POGODY W gą Ai riędach pocztowych Draja powłaku DALA i Lae oyp reay ul Ratzymińaliej, mełańele oiecońkię: 

(wedlug danych Państw, Dustybutu Meteprol.), Kenfiskata, Z rozporządzenia Kiomiszejatu Rzą. | chowicze powiatu Baranowicze zaprowadzono słuł- > eia akban- wjechały na żor dwa a usta A ia 
ait EER : f : du na m. st, Warszawę, cbiożono anesziem Nr, 93 | bę telegraficzną i telefcniczną przy połączemiu , awoczani, tasieżące do Moszką Szmula Kuśmie:- 
p ma majwyższa wynosiła wczoraj w P ; s 5 za W ; SZ 

) die 16,80, najniższa 12.09, W. Zakopanem o- | © daia 8 września r, b. czasopismo w języku rosyj- | Piemwszego z G'ębękiem, a dnugłego z. Baranowi. | SKiego 1 do Joska Weńszerą, (W tym czasie przejeż- 
12258, s” skim p. x, „Warszewskij Golos“ cami i Łumińcem dźał parowóz, prowakzony przez meszynistę „ Wła: 
negdaj 22 i 6. P. M. . : $ dysyjwa Średniakiiego, kóry siią wderzeriia IR- 


iPrzewidywemy reozebieg pogody w dniu dai- 
niejszym: . Fochmurno, „dddżysto, dość cieplo, wiatry 
a kierunków południowych, potem zwrot wiata ku 
zachodowi i przejśćicywo przecieranie się nieba, 

Sprzedaż cukru, Od diś sklepy miejskie i u- 
powaźmione przez Wydział Zaopatrywiajcia punkiy 
sprzedaży wydawać zawemą ra kupon Nr, 2 kanty 
czenwcowej (dkresu 127-20) po 2 dunty cukru bia- 
lego qo mk, 66 za funt, 
_. Cena węgla W związku m padbiesieniem taryfy 

sjawej cena węgla krajowago została podwyższo- 
mą za gatumiki gnube do mix, 193 za pud i zu dro- 
tre do mk, 188 za pud. 
cześnie 4 powidu podniesienia taryfy Ko 
| podwyższenia bory węgla przez kopalnie 
górmośłąsikie uległy cmiamio ceky węgla górnoślą- 
skiego: gróbsze ganini po mk, 244 za pud, dro- 
dne po mik, 230 za pud, 


a LEK 9 . 
* Consiki w sklepach, Okręgowy Urząd Walki 


R > 


Z. Wolnej iWezechnicy Polskiej. 'Tenminy je- 
gienmo egzamimów wstępnych dis kamdydatów va 
sluchaczów  raeczywistych wszystkich Wydziałów 
W. W, P, ozmacmorie zostaly na dzień 20 i 21 wrze- 
świa r, b. 3 


Podania od kandydatów przyjmuje sekretarjat 


Wszeghnicy do dnia 17 września wiącznie, 

Rozpoczęcie kursów maturalnych przy Polsk, 
Powsz. T-wis Farasceutycznem, Doia 15 września 
rozpoczną się wykiady ta  Kmicach Maturzinych 
przy Pelskiem Powsuechnem T-wie Farmaceutyc 
mem (D'uga 16), Wszyscy itczestniey Kursów Matu- 
ralnych wł mi się zgłosić do lokalu kursów (01 9— 
8-ej) i zpówać się, i 


Rześnia Centralna, Wobec i wybu- 
dawania nowej rzeźni dla W Rako od» 
powiedni teróz ma Żeremiu, sąsiadujący z kanalem 
obwodowym, Ń 

Na terenie tym powstać rzećnią centralna 
z urządzeniem nmowoczesemi dla uboju bydła i 


* Nadużycia w Puzappie lwowskim. W. toku 
śledztwa z powodu nadużyć popelniomych przez 
lwowska filję Puzappu, stwierdził sędzia. śledczy, 
że w obrebie dyrekcji Stanisławów i na gralicy ru- 
muńsliiej popełniano z wiedzą Puzeppu kradziaża 
pojedyńczych wagosi orz ostych pociągów, awla. 
szeza ze zbożeń, Memipuiaeje te odbywały sie w ten 
sposób, że na stacji w Śniałymie potzeg ważenia 
wykazywamo wagę normalną t, j. 20 do Ż2 ys; kg, 
a w Kołomyi ki tylko okoo 15 tys kg. Różnicę 
powstałą rw tem eposób pusr mano ma pesek W 
zwiąaku z tą sprawą sę prmawidywsize Owa Arest 
towania, Á 

Do Urzędników Państw, Biura Odbudowy w. 
Opocznie, Nades'ana notatka z d, 10 b. m. niepod. 
pisana, Informacji niepodnisznych nie umieszczamy, 
ZEBRANIA I ODCZYTY. 

Biuro Centralne Komisji Międzyzwiązkowej 
Kulturalne.Artystycznej w Warszawie nisiejszem 
zawiadamia zarządy Związków i orgomizncj, sku- 


two rozbić wozy i poranit kokie, Wiaściciele wozów 
wyszli boz szwanicu, 
Eeka walki s bandytami, Okazuje się, że ran- 
ny przy meścio Kierbedzia bandyta mi p się 
| Jan Czajka, lecz podał takie nazwiskyj o z (0% 
katorów doma przy ul. Krakusa Nr, 14, Wczoraj 
opryszek podał się ma Jena Jaworskiego z Ciecha- 
nowa, Proy łóżku baadyty samobójcy czuwa. warta, 
złodcną z dwóch poicjewiów i wywiadowcy, 
Skok de Wis'y, Wezoraj w poiudnie.z Suiwaru 
cd stromy Warszawy: w pobliźm przystani żeglugi 
| państwowej skoczyła do wody w celu samobójczym 
| Z8delmia Salomea Gawrysiewiczówta, pracownica 
| igły a Łodzi, Na aatumek despereiki popłyną? lo- 
| dzią posterumkowy policji wodnej Leom Wiśniew- 
| ski, który wydobył Gemrystewiczówuię na brzeg, 
Następnie Pogotowie przewicz'o niedoszłą samobój. 
czynię do szpitąłą. Przemienienia Pańskiego. 
Qbłowili s'ę. Mskzytią do pisemią 8 WILG 
prześcierydeł, 6 juszek z poszewikami senwetę, 
bëtare, 5 kio Eá my, womedc cukru, makè ryżu 
|i kuszy jeglsuej oraz 900. szal jaj -czónej warws 
| 2 milionów marek skradziono z. pociągu. tranapor- 


| towego urzędu emigracyjnego „Jur ma etąpie pôr 


wąutowskim, 


s tichwą m, st. W y zawiadamia zain | wy i i i | pi fi iè m i? inai Pożar, W. fabryce wiosiko-vosyjsik twa WF 
tiehwą m, st, Warszawy osplby mierógacizmy, a pomieszczeniami ma chłodnie i | pionych w komisji, iù po ipreianwie wakacyjnej, pla. robów włóknistych przy ul, Ozerniakowskiej Nr. 199 


sowanie, że Tozporządzenio Ministra Aprowiza- 
cji z dnia 18 czerw:a 1919 r, obowiązuje wadal, wo. 
bec czego wszystkie sklepy winny posiadać wywie- 


szome na widocznem dla publieności miejscu cen- | 


niki e wyszczegófnieniem wszystkich  sprzedawa- 
ch w sklepie towarów oraz na (wszelicich towa- 


« ig wyżej wymieliicmego rozporządzenia 
będą karani przez Urzad © myśł Ustawy z dnia 2 
lipca 1920 c, o zwzkosniu litłwwy wojennej, 

„ Godziny otwierania i zamykania sklopów, 
Organy policyjne mie przesetrzegują ścisłe go- 
dzin otwierania, a szwzególniej zamykamia skfe- 
pów, wskutek czego mie wszyscy właściciete skle- 
pów stosują się do obowiązujących w tym wzglę- 
dzie przepisów, co wywohsje rozgoryczenie i liceme 
Skargi ze stromy tych wlascicieli, którzy zamykają 


| w sklepie i ma wystawach ujawnić ceny, Wiami | 


przechowywamie produistów, z budy:kami na postój 
trzody «chlewnej i fshrykami przeróbzemi, z Za- 
| kladem utylizacyjnym, e domami dla administracji 
i z mieszkaniami dia robotników, 

Rzeźnia mą być połączona z koleją i mieś ot- 
powiedhi tabor kolejowy dla przewożenia produk. 
tów, : 

Koszt budowy wymosiś ma 2 miijardy marek, 


Okr, T-wo Pszczełnicze pow, Warszawskiego, 
Diiia 80 sierpnia r. b, w lokalu T-wa Rolniczego 
przy ul, Natoliństiłej Nr, 4 w Warszawie odbyło się 
zebranie orgemizacyjne pszełelarzy z pow, War: 
szejweikiego, Towarzystwo ma na celt zrzeszenie 
wsezystiiich pszczelarzy w celach zawodowych, 

|Przyjmuje zapisy nowych członków I udziela 
bliższych mwyjasłień sekretarz Twa -— codziennie 
od 9 r, do 3 pp. (prócz poniedziałków i sobót) Na- 


name zebretsie komisji odbędzie się dmia 15 wrze. 
śmią o g. 7 w, w lokalu gimnazjum Zwiszku Zaw, 
Naucz, Pol, Szkół Średmich, Żórawia 49, I piętro. 
Prelstawiciełe Zwiądzów proszeni są o łaskawa 
przybycie, 4 


Wieczór Dantejsk?; 
Klubu Artystyczt:ego (hotel Polome), jelzo w- 600- 
gama: roczmicę śmierci Deniego Piotr Grzegorczyk 
wygłosi chcrzyt p, t „Dante w Posco”, Wieczorem 
tym Sskeja Literecka P, K; As wznawia „Środy Li- 
terackie', Początek o godz, 8-ej w. 

_ _ Sprawa G, Śląską w opisji francuskiej, Dzi. 
siejszy odczyt pod pow, tytułem Jerzego Bienzime 
m sali Tow. Hygienxzmego ziemie się pumirna|- 
nie o godz, 8.30 wierz. Bilety, zawczasi mamóxio- 
na, należy wykupić ny ksieęsarmi We?dego i S-kł 
do g. 1 pp. Ńiecdebrane bilety będą sprzedawane 
w, kasie przy wejściu na salę, począwszy od g. 7.30 
wiecz, 


Jutro w sali Paiskiego | 


| w jedmej z sal zapalił się sufit od znajdującej się 
tam dymumo-naszyny, Pożar ugasit w zarodku: t0- 
moświecki oddzia! straży ogiowieł, który. przyby= 
| wszy w pere udaremni! rozszerzenie się ognia, któ. 
| ry se Vzględu ma negromadzome zapasy towarów 
| łabwopalagea mógłby przybrać groźne rozmiary, 


Teatr i Muzyka. 


Teatr Wielki, =" „Madame najwi A ad 
ukaże sio potężne dzieło muzyzone iWaguera „Tr . 
stan 4 Trol W czweantek opera d'Aliberia „ Za» 

i marie- oczy* i beket „Szeherezada”. |. 


swe sklepy w opr czasie, Wobec powyż- | wńwskę 4 WYPADKI, i Teate Praski, Duiś i jutro „Z dobrego senca 
Sego komendant fi polecił kierownikom ko- É Echa napadu n ói + Wczoraj tamo w „Szczęście Frabia", 
mistrjatów wydać zarządzenia, aby godziny e były (a) Zjazd inspektorów mfieszkaniewych. Magi. | szpitalu św, Ducha zag, zw Micha? Nawarzki, ' Teatr, Powszechny, D2% „Czerwoma maska”, 


i prze stret ami} uzad mieszkaniowy. w lącz- | posterynkowy IIL komisarjatu kolejowego, który 3 i > 
ZZ: pare ( mości w ziem misst polskich kiap 4, 80 został śmiertelnie ranny w d. 9 b, m. podtzes na- Z Filkarmonji, Filhurmonja rozpoczyna sezon 
Wobec spisu ludności, Zgłoszenia kandydatów eae T x ; padu bamdytów na podróżnych na dworcu gdań- | komcortowy. w piątek wielkim: komoertem gp 
y ua komisarzy spisowych przyjmują codzienme: 1) t 31 peździernika r. b. w lokelech magistratu zjazd | sm, Zmarły pozostwwił żoię i czworo drobnych | picenym, złożowm z utworów Beethovena, Na cze. 
: Biuro Komisji Tudności aw inspektorów mieszkaniowych miast polskich, dla o. gej | io programu symfonja „Eroika“, Orkiestrą dyrygo- 
; : | prgn pepa p. st. ri mówienia spraw, związejcych z brakiem mieszkań Wielka obława, W nocy z 10 ca 11 b. m, poli- | dA jem m ka ożywi frazy >kizeyrt 
- Miodowa 12, dawn, 15, od godz, 9 rano do 8 w. © | w miastach oraz różnych weslji, wynikających | cja wraz u wywiadowcami urzędu śledtzego zarzas | | "ny sonala 2 godz, 3 pp. odbędzie się konosrt 
i sóbikcie, dowi e eiia Py PR: przy funkojomowemiu urzędów mieczkamiowych dziła obławę w obrębie całej wielkiej (Warszewy. | symfoniczny poświęcony Czajkowsioiemu, W pro- 
i 2) Stowarzyszenie Urzędników Paúsiwpwych — Wynikiem obławy było zatrzymanie 75 podejeza- | grumie między hnemi symfonja „Patetycma”, Dy. 
| OE ea Kamilą |do ców wal wii |www 1 - | a eaaa a 
my. > L 0 | w IW arsaewy z 7 * 4 ; 
odg: 10 db 2, Nendto zełpisać sto moina jeszcze w | wezwali aby delegowane przedstawie! e Ecka zbrodni bandytów, Okazuje się. że zabity . W niedziele o godz, 12 w połtdinie pierwszy 
Ń i > wi 2 = A f z z ei APS, „e kp w mocy z soboty na niedzielę w Golędzi'owis pod | siile muzycy pod dyrekcją Józefa Ozimińskie- 
|. mabiępujących instytucjach: 1) Polskie T-wo Kra- | rządu miasta do wyszukania odpowiedniego miej- | wygyjtem kolejowym mężczyzna jest 45 letni Paul | go, W programie utwory Moniuszki, Solistą -bę- 
4 jumawa — Karowa 81 (wieki, czwartki, à sobo- sca ma budowę smstorium na Helu, Magistrat po- Czaplicki, b, właściciel majątku w Krzywodłogach | dzie artysta opery p. Adam Dobosz, e 
KS : "PE d X 
e N a 


męskie od 5 tysięcy, 


tarnitary palta, kurtki na wa- 


cie, bekłesze, futra, kimono, ko- 
|jżuszki, burkt po cenach konku- 
rencyjnych, hurt i detal, własny 
z Warszawa, Chmielna 49 
m. 5. 


J Purtat Baki 1 Mat, 


artystycznie wykonane, jako drzeworyty, wielkości 50 x 70 

cm. przez art. malarza Al. Grąskiewicza, są do nabycia 

w Księgarni Robotniczej — Wspólna M: 17. 300 nie 
a OWA O A D Z R OE O AREN, 


Dr. F. ROSTKOWSKI 


lekarz asystent szpit. św. Łazarza 
powrócił. Chor. skór., wener, 
analizy krwi na syfilis (Wasser- 
man). Przeprowadził się Chłodna 
26, tel. == z Pdde 2—4 


e r e 
Zawiadomienie. 
| Zartądca Sądowy: Warszawskich Zakładów Gazowych podaje do wiadomości, że z po- 
=, = woda ponownego znacznego podrożenia wzgla'1 robocizny, 
S cona gazu Od 14 września 1921 r, wynosić będzie mk, 1400 sa 1000 stóp sześć. 

"Kto z odbiorców gazu na powyższą ceng nie zgadza się, winien o tem zawiadomić 
| +. „ Zarządcę Sądowego. Warszawskich Zakładów Gazowych, Kredytowa 3, listem poleconym 
3 4 zaprzestać używania gazu z dn, 14 września 1921 r. Kwit pocztowy należy zachować do 

< pierwszego obrachunku. Używanie gazu po 14-ym wiześnia 1921 r. będzie dowodem ak- 


doskonały portret 
z fotografji „Zjede, 
noczeni portreciści*. Złota - 16. 


OGŁOSZENIA BROBNE. Matorjaty na ubrania, kostjumy, 


alta itp. poleca po 
AAAA: AE A, p Skład Suk- 


=== [fŁ0POLSNE: 


na, Mieczysław Ciepichałł, S-to- 
Krzyska 27. 


ceptacji ceny 1400 mk, za 1000 st, sześć Gazomierze nieczynne będą zabrane è oddane k i j bawełna hurtowo. Centrala 
"mowy odbiorem, i Jan Grodzieński ł S-ka, Warsza- į il Nici, Krucza 24. 
= i è SwE | fwa, Marszałkowska 95, tel. 231-66, 
b KULE | | 244-86, 251-96. Gdańsk, Stadtgra- ślubne, złote, srebrne, 


pierścionki, 


(brącz 


larrita Sądowy Inżynier E. Świda. beh 17, tel. 34-80. Sprzedaż na |, - kolczyki, 
zegarki. Ceny bardzo nizkie. Przyj 


tie i 


` È 
; % RZE eer | WBGOŃY: 
> = ; è | eg Eaa ar rea ja reperacje tanio, dobrze. Zna- 
| zł Praga, Targowa 58. Lek C, Brewda Kuśnierz kupuje ZEE HAMA to | ny zegarmistrz Gutmacher, Smo- 
z ) perły, biżuterję, złoto, srebro kupu- Miodowa 11 (dźwniej 7) róg Ka- futra. karakuły, foki, garderobę, ry, cukry, czekoładę: kooperaty- cza 21 róg Dzielnej. 
t jemy i płacimy najwyższe ceny. Warecka 9, Sklep Blajwasa. A om naitani r 
ucyńskiej, tel. 155-55 wom, p ilaniej poleca które były świadkami 
: Magazyny Jubilerskie: ZO a kowo IR 9872 AMRA „Zródło Polskie* Jan Grodzień* Dody, zajścia w dniu Zjazdu 
N w. a B. ŚLIWA, Marszałkowska 89, M med | Kurzran Ważne dla Ziemian i Kółek ski i S-ka, Marszałkowska 95, te- | Katolickiego 8 b. m. w tramwaju 
. e olniczych. - efon 


Nr. J9 około godz. 2 pop. pro- 
szone są kg zgłosiły się 06 Igna- 
cego Bina. Gęsia 85, w charak- 


Mimi R. Śliwa, Praga, Targowa 50, tel. 21-79. 


Przyjmuje od 6-ej do 8-e Przyjmujemy zamówienia na dó- 
jp m. 2 


stawę zboża siewnego żyta i psze- 
nicy w każdej ilości, jak również 


ZE= ji MI, IMIE 


terze świadków. 


© tę i - ki i pu- 

Eon armbant Sia t FASOLE GROCHY, 72 "e: WERE 
= Do pakowania herbaty | tment dostarczamy na alecente newozy | Mao Polaka i, Bolec POMIAN) zur Prze „wale 
A ukuje się natychmiast zdolne pasioni = rok Kotl p aa iam BOR SAO pe i. ul. Marszałkowska 95, | cej „izma” Miodowal4 (w bramie). 


łych. Zgłosić się: ierakcwska 5 m. 


~ Adwokat i 


T LECŚRY 
iq 


EW azeczyrospolitej Polskiej, 


w 


` podaje do wiadomości, iż, wobec dojścia do porozumie- 
nia Rady Związku z Dyrekcją Towarzystwa Ubezpieczeń 
„Port“ strajk został maz i praca podjęta w dniu 


b. m. 


~ Redaktor naczelny dr. Feliks Perl. 


mamocnear atien 


obrońca 


Dr. Zdzisław Mogiła Stankiewicz po odbyciu 
wojskowo-sądowej prowadzi nada! swą kancelarję 
we Lwowie ul. Akademicka 22 (nad cukiernią Zalewskiego). 


m Pratówników Iezieretiowyth 


Długa 11 — Wązka 5. 


zarza, chor. skórne i 


Królewska 41, Tek 9-42. 


ssermat). 


Wspólna 52. 


Red. od edziałny Bron. Olechnowicz. 


Dr. I. Wapiński 


b. ordynator kliniki szpit. św. Ła- 
czne 
do 12:ej r. i 5—8 w. Panie 1—2. 


aramee r A ĆW O A OWE, 
Dr. Zofja Rostkowska 
Chorolsy skór. wener. i as 
nalizy krwi na syfilis (Wa- 
Przeprowadziła się 
Ohłodna 26; tel. 99-29 od 4—6 


Dr. med. DUBROWICZ 


-į podwórzu. Optyk » 


import Eksport wszelkich ziemio- 


płodów oraz zbóż i nasion. 
Warszawa, Kopernika 23, telefon 


p mh dów, apelacje, 
cO 

ułaskawienia, sprawy kar- 

ne—wojskowe, prowincjo- 

nalne, gruntowe — tanio, 
Kancelarja obrońcy m 
m. 6. Henryk. 


OKULARY. binokle, prezerwaty- 
, 


, najtaniej bo w 
o Maks, Jerg- 
zolimska 33 róg Marszałkowskiej. 
Z EE A EE OWE O 


WELAN na swetry t kilimy, Prze- 


do Władz 1 Sa- |gs 


38 | Grodzieński i S-ka 


pO RR mo PE 
wzw Ę 

teg TŁA i toaleto- 
we po cenach fabrycznych pole- 
ca „Zródło Polskie" Jan Gro- 
dzieński | S-ka, Marszałkowska 


„ tel. 231-66. 


SDS ty, AUE, ve- | ftzeń 


czki poleca „Zródie Polskie” Jan | przedmi 


Marszałkow- 
ska 95, tel. 231-66. 


e ao on młotki, 
=== pK, "babka. 
rable, łopaty, lemiesze, odkła- 
Mów. wyroby żelazne poleca 
Zródło Polskie" Jan- Grodzień- 
ski I S-ka, Marszałkowska 35, tel. 


dzę i bawełnę poleca: | 21-66. 
Chor. wener. | skóry. (Kośmat.)jl. Władysław Nalewki 11 w pod- 
Do 10 r. I od'5 1 pół do 7 i pół pp. į wórzu, telef. 177-20 


Odbiło w druk. „Robotnika“, Warecką 7. 


p DORSZ RZPWIPR IAB FA POREIRET ARA 
armani wa DA 


do prania aartrety 


z fotografji: Olejne, pa- 
stelowe, kredkowe od 
400 marek, Sienna 18. Płatek. 


Az jesienne, ubrani 
i ALTA tnicze, kaftany Bajowó: 
Woyno, Zórawia 25, m. 3. 


klasy 6-ej przygotowuje 
do klas lej, li-ej, Ill g. 
ot opracowany starannie. 
Ciepła 17 m. 89 godz. 6—7. 


Ledy szłuczne, używane kupu- 
ję. płacę od 50 — 300 mk. 
ząb. Krucza 42—10. Uwaga: mie- 
szkania 10, 
charai żołądka, kiszek, nerek, 

| obstrukcja, hemoroidy, 

„leczą szwajcarskie Gorzkie Zioła 


D-ra Bauera. Sprzedają apteki, 
składy apteczne. 


„Wydawca: Rada Nacz. P. P. 


